
Polsko radziecka współpraca naukowo-techniczna

E. Gierek i E. Babiuch

przyjęli G. Marczuka
I sekretarz KC PZPR, Ed­

ward Gierek przyjął 14 bm.

przebywającego w Polsce za­
stępcę przewodniczącego Rady
Ministrów i przewodniczącego
Państwowego Komitetu ZSRR
ds. Nauki i Techniki — Gurija
Marczuka. W spotkaniu uczest­
niczyli: członek Biura Politycz­
nego, sekretarz KC PZPR, An­
drzej Werblan oraz minister

nauki,. szkolnictwa wyższego i

techniki, Janusz Górski. W ser­
decznej i przyjacielskiej rozmo­
wie wymieniono poglądy na te­
mat dalszego rozwoju i intensy^
fikacji współpracy naukowo-

technicznej między Polską i

Związkiem Radzieckim, kładąc
nacisk na potrzebę ścisłego jej
powiązania ze współpracą gos­
podarczą oraz ze specjalizacją i :

kooperacją produkcji. Temu ce- i
łowi służyć będzie realizacja :

podpisanego 5-letniego planu
współpracy naukowo-technicznej
między obu krajami. Poruszo­
no również niektóre zagadnie­
nia współpracy wielostronnej
w ramach RWPG.

G. Marczuka przyjął także
członek Biura Politycznego KC

PZPR, prezes Rady Ministrów.
Edward Babiuch. W toku przy­
jacielskiej i serdecznej wymia­
ny poglądów dokonano oceny
rezultatów współpracy nauko-

Powołano Krakowski Obywatelski
Komitet Obchodów

Prezydium KK FJN przyjęło
skład powołanego Krakowskiego
Obywatelskiego Komitetu Ob­
chodów Święta Odrodzenia 22

Lipca 1980 w województwie
miejskim krakowskim Prze­
wodniczącym został 1 sekretarz
KK PZPR, przew. Rady Naro­
dowej m, Krakowa — Krystyn
Dąbrowa,
weszło 66 osób reprezentujących
wszystkie środowiska społeczne
i zawodowe, zasłużeni działacze
ruchu robotniczego, przodowni-

W skład Komitetu

Ofiary „Potwora Andów"
BRASILIA

Policja w górskim mieście
Ekwadoru — Ambato poinformo­
wała o znalezieniu zwłok 53 dzie­
wczynek, zgwałconych i zamordo­
wanych przez 28-letniego Kolum­
bijczyka — Peclro Alonso Lopeza,
określanego mianem „Potwora
Andów”.

Bardzo proste, pozbawione ozdób
i detali sukienki znajdą zapewne
wiele zwolenniczek. Obydwie po­
chodzą z kolekcji łódzkiej ..Teli­
meny”. CAF — Zbraniecki

Czystki w Iranie
Na wszystkich granicach Ira­

nu ogłoszono stan pogotowia,
aby przeszkodzić w opuszczeniu
kraju przez uczestników spisku
wykrytego ostatnia przez wła­
dze irańskie.

Rozgłośnia w Teheranie poda­
ła, że wykonano wyrok na gen.
Huszangu Hatamie, który został

skazany na karę śmierci za

korupcję. Był on przewodniczą­
cym kolegium szefów sztabów

wszystkich rodzajów broni.

Wczoraj rozstrzelano także Kiu-
marsa Razawiana, oficera b.

gwardii cesarskiej. Łącznie
stracfono 10 członków spisku
wojskowego i aresztowano ok.
300 osób, podejrzanych o udział

w tym spisku. Od czasu obale­
nia cesarza z armii irańskiej
zwolniono już 12 tys.osób.

Dziękujemy.,.
Dyrekcja i Rada Zakładowa Krakowskiego Biura Projek-

towo-Badawczego Budownictwa Ogólnego podejmując akcję
„Echa” ufundowały — z okazji Dnia Dziecka — książeczkę
mieszkaniową z wkładem 20.000 zł dla Halinki Gadochy i. DD

nr 1 oraz uzupełniły wkłady mieszkaniowe dla Edyty’ i Pa­
wła Pierzchałów oraz Bogusława i Mirosława Świerzowskich,

dzieci b. pracowników’, na łączną sumę 77.000 zł. Na ręce

dyr. mgr Jerzego Skowyry składamy serdeczne podziękowa­
nia! (mar)

wej i technicznej w latach

1976—80, podkreślając ich zna­
czenie dla rozwoju społeczno-
gospodarczego obu krajów oraz

omówiono główne zadania w tej
dziedzinie w

cego 5-lecia,
czestniczyli:
Ministrów.
kowski i minister J. Górski.

Na obu spotkaniach obecny
był ambasador ZSRR, Borys
Aristow.

okresie nadchodzą-
W rozmowie u-

wiceprezes Rady
Kazimierz Baręi-

Lato znowu mamy deszczowe, rolnicy więc wykorzystują każdą
chwilę słońca na pokos traw'. Na zdjęciu: zbiór siana.

CAF — Szyperko — telefoto

KRAKÓW?
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ODZNACZONE ZŁOTĄ ODZNAKĄ M. KRAKOWA

Kraków, wtorek 15 lipca 1980 r.

11

I cy zakładów pracy, rolnicy, pro- skiego WP. W tym samym dniu
i fesorowie i nauczyciele, artyści

'

.................. ..

■i literaci. Pełny skład Komitetu

podał dzisiejszy „Dziennik Pols­
ki”.

W Krakowie i woj. miejskim
trwają już ostatnie przygotowa­
nia

tej
wstania Polski Ludowej,
gram jest bogaty i

ny. Głównym akcentem

czystości będzie 21 bm. o godz.
11 na Zamku Wawelskim spot­
kanie kierownictwa polityczne­
go i państwowego naszego woje­
wództwa miejskiego z przodu­
jącymi ludźmi pracy. Tutaj na­
stąpi m. in. dekoracja odznacze­
niami państwowymi zasłużo­
nych dla naszego regionu pra­
cowników oraz wpis
Honorowej.

22 lipca o godz. 12

Grobu Nieznanego
odbędzie się uroczystość złoże­
nia kwiatów przez delegacje,
przedstawicieli władz, i stowa­
rzyszeń, którą poprzedzi honoro­
wa odprawa wart pododdziałów
jednostek Garnizonu Kraków-

do godnego uczczenia

kolejnej rocznicy po-
Pro-

atrakcyj-
uro-

wiązanki kwiatów złożone zo­
staną również przed Pomnikiem

Wdzięczności na pl. Wolności, na

mogiłach żołnierzy polskich i

radzieckich oraz na grobach za­
służonych na cmentarzu Rako­
wickim oraz w Borku Fałęckim.

Tradycyjnym zwyczajem, w

przeddzień Lipcowego Święta
odbędą się o godz. 20.30 uroczy­
ste spotkania mieszkańców mia­
sta Krakowa oraz woj. miej­
skiego przy ogniskach. (aż)

do Księgi

na płycie
Żołnierza

Przedsięwzięcie bez precedensu

Rozpoczęto prace
nad dokumentacją
ołtarza Wita Stwosza

W Krakowskim Przedsiębior-
stwie Geodezyjnym rozpoczęły
się przygotowania do sporządze­
nia — po raz pierwszy w dzie­
jach kościoła Mariackiego —

dokładnej dokumentacji foto­
grametrycznej ołtarza Wita

Stwosza.

. Ołtarz — jeden z najwspanial­
szych zabytków sztuki gotyc­
kiej — poddany będzie wkrótce

kompleksowym zabiegom kon­
serwatorskim. Poprzedzić je
muszą pomiary fotogrametrycz­
ne całości, fasady i przekrojów
na 4 poziomach. Wykonane zo­
staną rysunki wszystkich rzeźb

figuralnych z ustaleniem ich do­
kładnych wymiarów. Ekipy
Przedsiębiorstwa sporządzą rów­
nocześnie pełną dokumentację
fotograficzną całości ołtarza,
szafy, wszystkich figur, orna­
mentów i polichromii. Fotogra­
fie znajdą się w atlasie szczegó­
łów architektonicznych dzieła
Wita Stwosza.

Sporządzanie tak dokładnej
dokumentacji wymaga niezwyk­
łej precyzji i zręczności. Nie­
zbędne do wykonywania zdjęć
oświetlenie nie może być za

silne — ciepło uszkodziłoby po­
lichromię. Szczególny kłopot
sprawiają już teraz konserwato­
rom zawiasy, na których zawie­
szone są drzwi „szafy”, w któ­
rej znajduje się ołtarz. Jak się
okazuje — przepojone wielką
ilością chemikaliów drzwi ważą
teraz znacznie więcej, niż kie­
dyś, co spowodowało obluzowa­
nie mechanizmu, nadwerężone- I

Od Krakowa do Głogoczowa

Trwa modernizacja
popularnej „zakopianki"

Kiedy z początkiem lat 70-ych
podejmowana była ostateczna

decyzja o budowie drugiej jezdni
r.a trasie Kraków — Zakopane
(104 km), nikt nie przypuszczał,
że za kilka lat budowa stanie za

Myślenicami, a na jej kontynua­
cję. przyjdzie nam jeszcze bar­
dzo długo poczekać, mimo że ca­
ła dokumentacja i szczegółowe
projekty rozwiązań technicznych
dawno są gotowe. . Apetyty na

dalszą wygodną i szybką jazdę
od Myślenic pod Tatry (z wyjąt­
kiem ok. 10 km odcinka nowo­
tarskiego) musimy więc, z ko­
nieczności puścić na razie w za­
pomnienie.

Druga nitka „zakopianki” bu-
do-wana była stosunkowo szyb­
ko, jeśli nie. liczyć kłopotów
związanych z obejściem Mogi­
lan (usuwający się teren, trud- ■
ności z jego odwodnieniem itp.)
Tę około 30-kilometrową trasę
zaprojektowano oszczędnie, tzn

w ten sposób, by maksymalnie
wykorzystać już istniejącą starą
jezdnię. Tylko gdzieniegdzie ina­
czej ją wpisano w krajobraz, tak

aby nie- zostały zbyt ostre luki.
Z czasem miano dokonywać suk­
cesywnie niezbędnych korekt w

profilu drogi.
Itakwtymroku—jakdo­

wiaduję się w Dyrekcji Okręgo­
wej Dróg Publicznych w Kra­
kowie — pierwszy etap moder­
nizacji „zakopianki” obejmuje

go w dodatku bardzo częstym
używaniem. Planuje się zsstą-
pienie dotychczasowego urządze­
nia do otwierania i zamykania
ołtarza mariackiego motorkiem

elektrycznym.
Ołtarz Wita Stwosza powstał

w latach 1477—1489 i kosztował
miasto 2808 florenów. Z wyjąt­
kiem lat okupacji hitlerowskiej
i późniejszego okresu konserwa­
cji dzieło średniowiecznego mi­
strza nigdy dotąd nie opuszcza­
ło kościoła Mariackiego, choć
w II połowie XVIII wieku oł­
tarz chciał usunąć z tej świąty­
ni jej archiprezbiter ks. kanonik
Jacek Łopacki. Obecna konser­
wacja i poprzedzające ją prace
dokumentacyjne będą najwięk­
sze z dotychczasowych. Ołtarz

jest poważnie zagrożony’ przez
trujące składniki atmosfery,
zwłaszcza fluorowodór. Krakow­
skie Przedsiębiorstwo Geodezyj­
ne zamierza w następnej kolej­
ności sporządzić dokumentację
wnętrza całego kościoła Mariac­
kiego, co byłoby przedsięwzię­
ciem bez precedensu. (L.M.)

I
UIRO pogoda w rejonie
Krakowa kształtować się
będzie pod wpływem pod­
wyższonego ciśnienia. Za­
chmurzenie duże z więk­
szymi przejaśnieniami.
Rano zamglenia. W ciągu
dnia okresami opady de­

szczu i lokalnie burze. Wiatr

pld.-z.ach. i zach. 2—5 m/sek.,
chwilami do « m sek. Tempe­
ratura maks, dniem 17—20, min,
nocą 13—10 st. C . (w)

Pod przewodnictwem premierów obu krajów

Polsko-bułgarskie
rozmowy gospodarcze

Dziś zakończy się przyjacielska, robocza wizytą w Polsce

przewodniczącego Rady Ministrów Ludowej Republiki Bułgarii,
STAŃKO TODOROWA,

Na lotnisku Okęcie, bułgars­
kiego gościa powitał wczoraj
premier, Edward Babiuch.

Po południu odbyło się spot­
kanie obu premierów, a następ­
nie rozpoczęły się polsko-buł­
garskie rozmowy plenarne, któ­
re prowadzili szefowie obu rzą­
dów. Ze strony polskiej w roz­
mowach uczestniczyli przewod­
niczący Komisji Planowania

odcinek od Krakowa do Głogo-
czowa. Poprawiane są łuki pio-

(Dokończenie na str. 2)

z

minister

Min. Emil Wojtaszek
z wizytę w Holandii
HAGA
14 bm. przybył do Holandii

trzydniową wizytą
spraw zagranicznych PRL Emil

Wojtaszek. Na lotnisku Schiphol
powitał go minister spraw za­
granicznych Królestwa Holandii
— Christoph van der Klaauw.

Wizyta ma na celu kon­
tynuowanie rozwoju stosunków

polsko-holenderskich zarówno

politycznych, jak i gospodar-
I czych, naukowo-technicznych i

kulturalnych.

ZE ŚWIATA
FRANCUZI obchodzili 14 lip­

ca swoje święto narodowe. Z

tej okazji na Polach Elizej­
skich odbyła się defilada woj­
skowa.

W DETROIT nastąpiło 14 bm.
otwarcie krajowej konwencji
Partii Republikańskiej, zwoły­
wanej raz na cztery lata ce­
lem dokonania wyboru kandy­
data partii na stanowisko pre­
zydenta Stanów Zjednoczonych
oraz kandydata na stanowisko

wiceprezydenta. Od chwili o-

twarcia obrad wyczuwa się. że

cała konwencja znajduje się
pod przemożnym wpływem R.

Reagana i reprezentowanej
przez niego tendencji skrajne­
go konserwatyzmu.

PRZYBYŁY do Bonn podse­
kretarz stanu USA — W. Chri-

stopher, konferował z bońskim
ministrem spraw zagranicz­
nych — H. D. Genscherem na

temat radzieckiej propozycji
w sprawie niezwłocznego roz­
poczęcia wstępnych rozmów w

celu przygotowania rokowań
w sprawie ograniczenia i re­
dukcji nuklearnych systemów
średniego zasięgu w Europie.

JDŁM gOfiĘGS KHHK@WK

I sekretarz KI< PZPR, Krystyn Dąbrowa przyjął wczoraj
przedstawicieli Wojewódzkiego Związku Spółdzielni Pracy,
prezesa WZSP, Józefa Łosia i prezesa Rady WZSP, Edwarda

Górę, którzy w imieniu załóg i aktywu samorządów 34 spół­
dzielni zrzeszonych w Związku w Krakowie przekazali 530

tys. zł z przeznaczeniem na odnowę zabytków Krakowa.

Wczoraj przedstawiciele PTSI3 „Transbud” w Częstochowie
przekazali na ręce sekretarza Społecznego Komitetu Odnowy
Zabytków Krakowa, sekretarza KK PZPR. Stefana Markie­
wicza skarbonką z sumą 17.451 zł. Zenona Małek — przewod­
nicząca Rady Zakładowej oraz przedstawiciele zakładowej
organizacji ZSMP Adam Aluk i Marek Rybak oświadczyli,
że załoga przekazywać będzie sukcesywnie zebrane przez
siebie pieniądze na fundusz odnowy zabytków Krakowa.

Skarbonkę wykonali uczniowi szkoły przyzakładowej w czy­
nie społecznym. Akcję zbiórki darów pieniężnych dla Kra­
kowa w częstochowskim „Transbudzie” zainicjowały wspól­
nie: Komitet Zakładowy Partii, Zakładowe Koło ZSMP i Ra­
da Zakładowa. (wb)

*

Zgodnie z porozumieniem zawartym 15 marca br. pomiędzy
władzami Sanoka a dzielnicy Kraków-Sródmieście. Społecz­
nym Komitetem Odnowy Zabytków. Krakowa oraz kierow­
nictwem Uniwersytetu Jagiellońskiego — zabytkowy budy­
nek przy ul. Batorego 12 odnowi społeczeństwo Sanoka, na

czele z załogą Sanockich Zakładów Przemysłu Gumowego
„Stomil”. Obiekt stanie się siedzibą Instytutu Geografii UJ

i otrzyma nazwę, zgodnie z uchwałą senatu uczelni, „Colle­
gium Sanockie”. Wczoraj odbyła się uroczystość przekazania
owego budynku o kubaturze 6444 m sześć, do remontu.

Przybyli przedstawiciele władz Sanoka i Krakowa. Obecny
był rektor UJ, Mieczysław Hess. Podpisy pod dokumentem

oficjalnego przekazania budynku do remontu złożyli: dyr.
„Stomilu” z Sanoka, Zbigniew Paszta, zastępca dyr. adm. UJ.
Stefan Depowski i dyr. Zarządu Rewaloryzacji, Zdzisław

Trawiński. (ja)

pozv-

prac
roz-

o-

przy Radzie Ministrów, wice­
premier, Tadeusz Wrzaszczyk,
wicepremier Kazimierz Barci-

kowski, członkowie kierow­
nictw szeregu resortów; ze

strony bułgarskiej przewodni­
czący Państwowego Komitetu

Planowania, wicepremier. Kiril
Zarcw i inne osobv towarzyszą­
ce premierowi LRB.

Omówiono wszechstronnie za­
gadnienia stosunków między
PRL i LRB. ze szczególnym u-

wzgłednieniem współpracv gos­
podarczej Dokonano pozytyw­
nej jej oceny. Podobnie
tvwnie oceniono przebieg
nad koordynacja planów
woju społeczno-gospodarczego
między Polska i Bułgarią na la­
ta 1981—85 Obaj premierzy
mówili również niektóre pro­
blemy sytuacji międzynarodo­
wej. związane z działalnością
obu krajów na rzecz utrwalania

nokojn odprężenia i bezpieczeń­
stwa Podkreślono zgodność sta­
nowisk Polski i Bułgarii.

Wieczorem E. Babiuch podej­
mował obiadem S. Todorowa.
W czasie spotkania obaj pre­
mierzy wygłosili przemówienia,
wyrażając przekonanie, że o-

becna wizyta służyć będzie
dalszemu zacieśnieniu przyjaź­
ni i wszechstronnej współpracy
między naszymi krajami i na­
rodami.

Krzywa wieża przed kuźnią
w Scarrington (hrabstwo
Nottinghamshire — Anglia),
powstała z 50.000 podków’.
Ma ona ponad 5 m wysoko­
ściiponad7mobwoduu
podstawy, a ciężar jej wy­
nosi około 10 ton. Aż dziw,
że mimo przechylenia jesz­
cze się trzyma! CAF
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Prezydium Rządu omówiło Nagrody dla gmin

sytuację powodziową
Gołcza i Limanowa

Przewodniczący Rady Państwa
gościł wśród harcerzy

Prezydium Rządu omówiło

14 bul. sytuację powodziową
w kraju. Stan w tym za­

kresie oraz kierunki działań,
jakie powinny być podjęte dla

Złagodzenia skutków powodzi,
przedstawi! minister rolnictwa
L. Kłonica.

Do 14 lipca hr. zalanych zo­
stało i podtopionych ponad 1
min hą użytków rolnych, w

woj. północno-zachodnich. Obec­
na powódź jest w swych skut­
kach dlatego groźna, że mamy
do czynienia z

Hieni gruntów w

nadmiernych opadów,
mniejszym stopniu
rzek. IV rezultacie

I

podtopię-
wyniku

a w

wylewu
obejmuje

ona grunty i rejony charakte­
ryzujące się zwięzłymi gleba­
mi, o małym spadku terenu.

We wszystkich rejonach do­
tkniętych klęską nadmiernych
opadów szeroką działalność

podjęły służby rolne i zajmują­
ce się gospodarką wodną, jak
również straże pożarne i jed-

WILKI
T> wilki, to dowódcy wojow­

niczej, francuskiej armii rewo­
lucyjnej. Z treści sztuki wyła­
niają się ich postacie — karie­
rowicza, człowieka nowej epo­
ki, bohatera i bezideowejęo in-

trjganta w walce o władzę no-

wego ustroju (doskonała rola
Stanisław’* Michalika, który za­
brał ją tak, jakby napisał

tę rolę Majakowski). I on wy­
grywa — dlatego, że popiera go
amoralna pragmatyka historii
(faktów dokonanych); oraz żar­
liwego ideologa, który rewolu­
cję pojmuje jako wojnę świętą,
którą robią nagle przemienieni
w aniołów ludzie (wspaniały jak
zawsze, jeden ż najlepszych ak­
torów polskich, Henryk Bista!!).
No i oczywiście on przegra —

albowiem wierzy w ideę i abso­
lut moralny, co

niedopuszczalne,
historia.

Mieliśmy więc
przedstawieniem
le, że poza rola
clialika — całkowicie niearty­
stycznym. Sceny zbiorowe fa­
talnie sfotografowane* Całość
reżyserowana raz na kostiumo-
'hósćę a obok — na znaczenia

Ogólne i ponadczasowe, co jed-
dno drugiemu przeszkadza! W
sumie jednak dobrze się stało
dla nas (choć gorzej dla Fran­
cuzów. których święto narodo­
we chciano w ten sposób ucz­
cić), źe zobaczyliśmy literacki

opis tezy, iż człowiek zaczyna
sie starzeć od urodzenia, a re­
wolucja staje się swoim prze­
ciwieństwem zaraz po jej wy­
buchu, Wyreżyserował to wszvs-

tkó dość dwużngcznie .tan Ma-
rie.inwski. a wydała z siebie te­
lewizja. gdańska* (masz)

w polityce jest
jak nas uczy

do czynienia z

mądrym — ty-
Riśty i S. Mi­

nostki Obrony Terytorialnej
Kraju.

Prezydium Rządu — oceniając
sytuację jako poważną — celem

wsparcia działalności wyspecja­
lizowanych służb, zwróciło się
do wojewodów i naczelników

gmin o organizowanie szero­
kiej pomocy- społecznej na rzecz

powodzian oraz usuwania skut­
ków powodzi. Prezydium Rządu
dla zapewnienia dobrej reali­
zacji wszystkich zadań nadało

wojewodom z terenów dotknię­
tych powodzią szerokie upraw­
nienia, umożliwiające rozwi­
nięcie skutecznych działań za­
radczych.

Konkurs „Gmina —

. Mistrz

Gospodarności” trwa już siód­
my rok. IV ub, r. we współza­
wodnictwie o tytuł mistrza

gospodarności uczestniczyło 95

proc, wszystkich gmin w kra­
ju. Główny sąd konkursowy,
działający przy OK FJN, do­
konał oceny wyników gmin za

1979 r. Tytuł „Gminy — Mistrza

Gospodarności”, proporzec pre­
zesa Rady Ministrów oraz na­
grodę 5 min Zł przyznał gminie
Goleszów w woj. bielskim; na­
grody po 3 min zł otrzymały m.

in. gminy: Gołcza w woj. m . kra­
kowskim i Limanowa w woj.
nowosądeckim. Wyróżnienia i

nagrody przyznano 181 gminom
w kraju.

Przewodniczący Rady Pań­
stw*, Henryk Jabłoński
przebywał Wczoraj w Woj,

bielskim, zwiedzając ośrodki,
w których wypoczywają harce­
rze i dzieci z całego kraju. M .

in. w Wadowicach wizytował
on tereny Nieobozowej Akcji Le­
tniej i miejscowy Dom Harce­
rza, gdzie zapoznał się z pracą
ideowo-wychowawczą oraz z

formami aktywnego wypoczyń-

„Sabałowe Bajania
u

po raz czternasty
Po

raz 14. spotkają się w

Bukowinie Tatrzańskiej
mistrzowie Opowieści ludo­

wej, bajki , i anegdoty. „Sabało­
we Bajania” to przegląd twór­
czości ludowej, który uratował

starą, ludową tradycję literatu­
ry mówionej. Dziś przeminęli
bowiem przeważnie ci, którzy
pierwsi zaczęli występować w

domu ludowym Bukowiny Tat­
rzańskiej. Wielu z nich odeszło

na zawsze, ale to, co kiedyś za­
częli, bardzo się rozwinęło. Dziś
nie brak już dobrych młodych
bajarzy, którzy poszli szlakiem
swoich dziadków.

Dlatego dobrze się stało, że

Związek Podhalan w Bukowinie

Tatrzańskiej postanowił uczcić

najbardziej zasłużonych i w os­
tatnich dniach podjął uchwałę,
w której stwierdza, że od tego

dla

ży-

Pacha,
słynnego

dniach od
konkursie

roku najbardziej zasłużeni

rozwoju ludowej literatury
wego słową będą otrzymywali
Nagrodę im. Adama

zmarłego niedawno
barda Podhala.

W tym tygodniu w

17do20bm.w14.

„Sabałowych Bajań” wystąpi 32

bajarzy i ok. 35 śpiewaków lu­
dowych i instrumentalistów.
Prócz tego prawie każdego wie­
czora w Domu Ludowym w Bu­
kowinie Występować będą zes­
poły różnych rejonów Woje­
wództwa nowosądeckiego. Cie­
kawie Zapowiada się również
kiermasz wyrobów ludowych i

degustacja potraw regionalnych.
(a. iib.)

Święto narodowe Francji—
przyjęcie w Konsulacie

Z okazji przypadającego 14

lipca święta narodowego Repu­
bliki Francuskiej, obchodzonego
w rocznicę zdobycia w 1789 r.

Bastylii, konsul francuski w

Krakowie, Mareel R«ux wraz z

małżonką, podejmował w salach

Instytutu Francuskiego przy ul.
św. Jana 15 zaproszonych gości
t 19 województw Polski połu­
dniowej objętych zasięgiem
działalności Konsulatu — przed­
stawicieli władz politycznych i

administracyjnych, reprezentan­
tów świata kultury i nauki,
członków korpusu dyplomatycz­
nego w Krakowie. Przyjęcie
uświetnił występ Elżbiety l Da­
niela Stabrawów, którzy wyko­
nali utwory Ravela 1 Wieniaw­
skiego.

ku wśród dzieci, * następnie
zgrupowanie harcerskiej akcji
letniej „Klimczok 80” we wsi

Targanice (gm, Andrychów),
gdzie Odwiedził m. in. zastępy
pracujące na rzecz środowiska,
w którym obozują. W Lipowej
u podnóźą Skrzycznego prze­
wodniczący Rady Państwa spot­
kał się przy harcerskim komin­
ku z uczestnikami obozu. W

wygłoszonej gawędzie H. Ja­
błoński mówił o narodzie jako
kategorii moralnej, o Ojczyź­
nie jako zobowiązaniu, o har­
cerskich ambicjach, które po­
magać powinny młodym lu­
dziom dobrze służyć Ojczyźnie
i w służbie tej znajdować ra­
dość.

Na zakończenie pobytu na

ziemi bielskiej przewodniczą­
cy Rady Państwa spotkał się z

Sekretariatem KW

Przedmiotem spotkania
społeczne i ekonomiczne

bierny województwa.

PZPR.

były
pro-

Tytuł doktora h.c.

dla prof. T. Wojtaszka
Akademia im. Timiriażewa w

• Moskwie nadała tytuł doktora
honoris causa polskiemu uczo­
nemu, rektorowi Akademii Rol­
niczej w Krakowie, prof. Ta­
deuszowi Wojtaszkowi, za cało­
kształt dorobku w dziedzinie
badań nad uprawą roślin.

Co słychać ?
„Maszynami roboczymi” i

„seksualnymi niewolnicami”
nazwał jeden z deputoraa-
nych do parlamentu Sri Lan-
ki kobiety werbowane tam

legalnie i nielegalnie do pra­
cy w petrodolarowych kra­
jach arabskich. W istocie jest
to „handel żywym towarem”,
którego ofiarami podają mło­
de Lankijki, nie posiadające
kwalifikacji zawodowych. W
blis kowschodnich krajach a-

rabskich jako „pomoc domo­
wa’1 jest ich zatrudnionych
ok. 6 tys.li---- -------------------

Wypoczynek w Bułgarii
bez sezonowych dopłat

Turystów z naszego kraju,
którzy wybierają się do Bułga­
rii, zainteresuje z pewnością
decyzja Komitetu Turystyki
LRB, który postanowił nie

wprowadzać sezonowych pod­
wyżek cen towarów i usług, ja­
kie w poprzednich latach obo­
wiązywały turystów zagranicz­
nych od 1 lipca. Sezonowe pod­
wyżki cen wynoszące ok. 30 proc,
obejmowały lipiec i sierpień.
Turyści muszą jednak pamię­
tać o wprowadzonych w br. w

Bułgarii podwyżkach opłat na

hotele i usługi. Wobec tego
koszty pobytu w tym kraju w

porównaniu z ub. r. nie zmniej­
szą się.

Z informacji przekazanej
przez „Bałkantourist” wy­
nika, że w lipcu i sierp­
niu biuro to nie dysponuje już
wolnymi miejscami, duże nato­
miast możliwości korzystania
z hoteli i kempingów oferuje
we wrześniu i październiku.

Rajd Folkloru
Wczoraj zjeżdżały do Zakopa­

nego. samochody z całej Euro­
py. Dziś start do Rajdu Folklo­
ru Polskiego. Tym razem 12.

spotkanie naszych rodaków-sa-

mochodziarzy z Ojczyzną za­
czyna się w Zakopanem a koń­
czy w Poznaniu. W imprezie
zgłosiło udział 51 załóg z Fran­
cji (najwięcej) Belgii i RFN. W

tej dorocznej imprezie rodaków
niektóre załogi startują po raz 5
i 6, a rekordzista pan S. Kaczo-

rek staje na starcie już 8. raź.

Międzynarodowy
kloru Polskiego,

Rajd Fol-

wymyślony
impreza, po-

kraj . wśród

odbywa

przez : PZMo,t, > jąka
pularyzująęa nasz

rodaków z zagranicy,
się tym razem tylko na jednej
trasie i z noclegami jedynie w

najlepszych hotelach. Jest to

więc raczej impreza dla star­
szych, dobrze sytuowanych lu­
dzi. Ale starszych nie zawsze

interesuje to samo co młodych.
Może więc Warto powrócić do 2.

różnych tras, rozszerzyć pro­
gram i pomyśleć o młodszej Po­
lonii, organizując jej imprezę w

bardziej spartańskich warun­
kach, ale ciekawą właśnie dla

młodych.
Cieszymy się więc, że 115 ro­

daków odwiedzi w ciągu tygod­
nia Zakopane, Katowice, Czę­
stochowę, Łódź i Poznań, ale

proponujemy szerzej rozwinąć
udaną formę pokazywania
Polski, (ąl)

Życzenia H. Jabłońskiego
dla konferencji kobiet

W związku z odbywającą się
w Kopenhadze Światową Kon­
ferencją ONZ Dekady
biet, przewodniczący
Państwa, Henryk Jabłoński
imieniu naczelnych władz pań-
Jtwowych PRL i całego narodu

polskiego, przesłał uczestnikom

konferencji gorące pozdrowie­
nia i życzenia owocnych obrad.

Zapewnił on konferencję, że jej
hasła: „Równość — Rozwój i

Pokój” są bliskie i drogie każ­
demu Polakowi. Aktywnie i

szczerze popieramy wysiłki
zmierzające do zapewnienia ko­
bietom równoprawnej sytuacji
we wszystkich dziedzinach.
Prawo do życia w pokoju jest
najświętszym, fundamentalnym
prawem każdego człowieka. Po­
szanowanie tego prawa jest nie­
zbędnym warunkiem zapewnie­
nia wszelkich innych praw. I

właśnie kobietom przypadła de­
cydująca rola w wychowaniu
młodych pokoleń w duc’*u po­
koju, kształtowaniu takich po­
staw jednostek i społeczeństw,
które są oparte na wzajemnym
szacunku między ludźmi i na­
rodami, na woli wzajemnie ko­
rzystnej współpracy, budowy
trwałego pokoju w sprawiedli­
wym święcie.

Ko-

Rady
w

Targi sztuki w Zakopanem
. Już po raz trzeci zakopiańscy

i plastycy zorganizowali pod pa­
tronatem BWA targi sztuki. 37

plastyków wystawiło na nich
kilka setek prac na sprzedaż.
Od początku targi cieszą
się dużym powodzeniem. Pierw­
szego dnia sprzedano sporo
mniejszych rzeźb, obrazów i
szkła artystycznego. Niestety,
na targach bardzo brakuje
drobnych prac, które nie tracąc
wartości artystycznych, zacho­
wywałyby cechę Wartościowej
pamiątki, (al).

I turnus AKT zakończony
W Gorlicach dobiegł końca

I turnus Akademickich Kon­
frontacji Twórczych, organizo­
wanych przez RU SŻSP UJ. 9
kół naukowych prowadziło pra­
ce badawcze, zlecone przez gos­
podarzy miasta. Studenci byli
także organizatorami życia kul­
turalnego w przemysłowych
Gorlicach. Zaprezentowały się
mieszkańcom miasta m. in. ka­
barety „Pająk”, „Sznurek”, a

także Zbigniew Książek z Kwar­
tetem Myśliwskim i Jan Błysż-
czak. Studencki DKF przygoto­
wał kilka maratonów filmo­
wych, dobrze prosperowała ka­
wiarenka jazzowa, a w klubis

„Jubilat” pod okiem studentów

bawiły się maluchy. Kilka wy­
staw przygotowali też fotogra­
ficy. Wszyscy uczestnicy AKT-U

wzięli udział w czynie społecz­
nym na rzecz miasta, (ms)

Laureaci Festiwalu
Folkloru Górali

,W Żywcu zakończył śię Fes­
tiwal Folkloru Górali Polskich

' „ŻywieC-80”, w którym Wżięło
udział 20 zespołów regionalnych
i 13 kapel góralskich z Podha­
la, Tatr, Gorców, Bieszczad i

Beskidów. W kategorii auten­
tycznej I lokatę i złote „Ży­
wieckie Serce” zdobyły zespoły
im. Klimka Bachledy z Zakopa­
nego i „Łapsze” z Łapsz Wyż­
nych, a srebrne — Górale Cza­
deccy „Watra” z Brzeźnicy.
Wśród zespołów artystycznie
opracowanych złote „Żywieckie
Serce” przypadło zespołowi
„Sędzioly” z Żywca, a dwa brą­
zowe — „Swarnym” z Nowego
Targu i „RybarzoWice” ż Ryba-
rzowic. Złote „Żywieckie Serce”

otrzymały też kapele „Łącko*’
z Łącka i „Gronie” z Żywca.
Wytypowano też 6 zespołów ńS

Międzynarodowy Festiwal Fol­
kloru Ziem Górskich W Zako­
panem.

A

Przez kilka lat fałszowali

znaczki i walory filatelistyczne

Ż głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 11 lipca 1980 r.

żmarł w 75 roku życia

JÓZEF BLAK
były przewodniczący Wojewódzkiej Rady Narodowej w

Krakowie, były poseł Krajowej Rady Narodowej w Kra­
kowie, poseł na Sejm Ustawodawczy, przewodniczący Ko­
misji Oświaty i Kultury WRN W Krakowie, prezes Wo­
jewódzkiego Zarządu Stronnictwa Ludowego w Krakowie,
b. więzień obozu koncentracyjnego we Flossenburgu, od­
znaczony za śWą działalność licznymi odznaczeniami pań­
stwowymi i regionalnymi, między innymi Krzyżem Ka­
walerskim Orderu Odrodzenia Polski, Krzyżem Grunw'aldu

oraz Virtuti Militari.

RWą nieugiętą postawą w okresie międzywojennym i W

latach okupacji, Wybitnym Wkładem w kształtowanie no­
wej rzeczywistości społecznej Zaskarbił sobie głęboki sza­
cunek mieszkańców ziemi krakowskiej.

' CZESC JEGO PAMIĘCI!
'

PRZEWODNICZĄCY
RADY NARODOWEJ MIASTA KRAKOWA,

PREZYDENT MIASTA KRAKOWA

S.tp.

KAROL DZIĄBA
h. sędzia i adwokat

ur. 3 xi 18Ś9 roku w Dziale k. Nowego Targu, uczestnik

kampanii Wrześniowej, żołnierz Polskich Sił Zbrojnych
na Zachodzie — we Francji i Anglii, działacz społeczny
w KrakóWie, Wierny syn ukochanego Podhala — żraarł
w Krakowie, opatrzony św. sakramentami, dnia 13 lipca
1980 roku.

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE odprawione zostanie przy
zwłokach w kaplicy na cmentarzu Rakowickim, w piątek
1S lipca, o godzinie 11 — po czym nastąpi odprowadzenie
Zmarłego na miejsce wiecznego spoczynku.

CÓRKA, ŻtĘĆ i RODZINA

ca

Modernizacja
(Dokończenie ze itr. 1)

nowe i poziome starej jezdni. W

kilku miejscach, np. w miej­
scowości Gaj, ż dwóch łączących
się blisko siebie łuków pozio­
mych powstanie jeden (większy
promień!). Oprócz
Się pobocza drogi
od1,5dóiiii)i
Wreszcie — same

skażą kolejne dwie

tumicznę. Wzmacnianie nawierz­
chni łączy śię z przystosowywa­
niem drogi do coraz większych
Obciążeń poj&żdów i Wzrostem

ruchu.
A zatem już niedługo pierwszy

odcinek „Zakopianki” będzie po­
siadał wyższej jakości jezdnie,
łagodniejsze luki i — co chyba
najistotniejsze — wreszcie utwar­
dzone, szerokie pobocza. Ma to

kapitalne znaczeilis dla popra­
wy bezpieczeństwa rUćhti, zwła­
szcza ochrony pieszych. Pobocza
oddzielone zostaną
żdni linią ciągłą,
się i psychiczny komfort jazdy
kierowców, którzy Uzyskają jak
gdyby oddzielenie od jezdni sze­
rokim, asfaltowym poboczem.

Wypada też Wspomnieć o cie­
kawostce. Otóż przy okazji mo­
dernizacji trasy wykonuje się
już teraz wzdłuż jej biegu przej­
ścia dla poprowadzenia kabli te­
letechnicznych, do których w

ciągu ok. 2 lat przyłączone będą
— rozmieszczone có około 1 km
— kolumny i- tólefonąmj alar-

tego poszerza
(będą miały
Asfaltuje je.
jezdnie uzy-

Warśtwy bi-

ód je-
Poprawi

mowymi, tak jak śię to stosuje
na najważniejszych drogach w

krajach Wysoko zmotoryzowa­
nych. Szczegółowy projekt takie­
go zabeżpifećżenia „zakopianki”
opracowuje Biuro Projektów Łą­
czności w Wąmąwię, * wyko­
naniem urządzeń mają się zająć
niebawem zakłady podległe Zje­
dnoczeniu „Tólkom”.

Unowocześnienie „Zakopianki”
na dalszym odcinku ód Głogo-
czowa do Myślenic zaplanowano
na 1981 rok. Wykonawcą prac

jest Krakowskie Przedsiębior­
stwo Robót llrogowyeh. (ja)

Wyrok na włamywacza
Przed Sądem Rejonowym w Bo-

thul zakońćżyl.pfoteś w spra­
wię o kradżipżć 7. włainanieiiii

Oskarżony był ńiićsźkińićc te­
go miasta — Andrżćj Liićh, któ-
rćmu ikt oskarżenia zarzucał

kilkadziesiąt włamań ńa szkodę
osób prywatnych. W tóku prżć-
wodu ś.^dówćfeó udoWbdńiońo Alit
żAbór ńlićńia ńa kWotę 671 tyś* ił.

WłAmywacż działał ńA terenie
Polski pld.-wScft. Od września 1978
do końca 1.479 r* Podczas prżś-
Wodu sądowego okazało się, iż

dokonywał kradzieży także wcze­
śniej — już od 1976 r., za co był
skazany na 6 lat więzienia. Sąd
Rejonowy w Bochni, biorąc pod
uwagę szczególną szkodliwość

czynów oskarżonego i jego nitpo-
prawno.ść, skazał A. Lacha ńa 19
lat ńożbAwUriia wolności óra* 35Ó
tyś* ił śĘrtywńy*

Prokuratura Wojewódzka w

Krakowie poinformowała i4
bm. o wykryciu kilkuosobowej
grupy przestępczej, zajmującej
śię od kilku lat fałszowaniem i

sprzedażą Walorów filatelistycz­
nych oraz przedmiotów użyt­
kowych z materiałów szlachet­
nych. W trakcie czynności śled­
czych ujawniono matryce do

produkcji znaczków i fałszy­
wych stempli pocztowych oraz

gotowe już wielkie ilości fałszy­
wych znaczków; listów wczes-

nofilatelistycznych i stempli
pocztowych. Wartość poszczegól­
nych znaczków będących przed­
miotem fałszerstwa waha się od

50—300 tyś. zł. Ogólną wartość

zabezpieczonego materiału do­
wodowego szacuję się na kilka
milionów zł.

Sygnały ó istniejących w

światku filatelistycznym nie­
rzetelnych transakcjach orga­
na ścigania otrzymywały już, od

dłuższego czasu. Stwierdzono^ że

obok grupy autentycznych hob­
bystów działają ludzie trudnią­
cy się spekulacją i fałszer­
stwem. Ujawniona grupa naj­
częściej podejmowała na maso­
wą skalę „produkcję” polskie­
go znaczka nr katalogowy 376
tzw. „1,50 czerwony” oraz

,,w-33” tzw. „dojdziemy”,
znaczków niemieckich z lat

ŚO-ycil oraz listów zć znaczkami

niemieckimi. Sprzedawano jć
następnie w całej Polsce —<•

najczęściej na giełdach staroci
lub za pośrednictwem indywi­
dualnych kontaktów. Ponieważ
zhaeżki te — jako szczególnie
wartościowe i drogie — muszą
mieć przy transakcjach handlo­
wych opinię ekspertów, fał­
szowano również te gwarancje.

Oszuści — uprawiający swój
proceder na terenie Krakowa i

Nówógó Sącza [tirówarlżili rów­
nież swoista „kliniki znaczków”.

dorabiając uszkodzonym znaćż-
kom ząbki, stemple itd. -- śpórzĄ-
dzając nieraz z kilku znaczków

jeden szczególnie wartościowy.
Powszechny był również proce­
der ztniańy barwy żnacżkł. I

nadawanie mu Cr-eh „próby
przedemisyjne.j”.

Oprócz walorów filatelistycz­
nych u - zatrzymanych Znale­
ziono wiele przedmiotów użyt­
kówjńih (lichtarze, zegArki itp.)
z przełomu XIX i XX y., W
które — po pokryciu ich Zło­
tem bądź Srebrem — wtapiano
pobrane z autentycznie złotych
czy srebrnych przedmiotów ce­
chy. Śledztwo trwa.

Kronika wypadków
• lVe wsi Ulina Mała (gm. Gol-

cza)$ podczas źrywihia ćźefpśńi W
Sadzie Spadła Wczoraj ż
T€dtiia idżik (i. 65jj pórióśżąć
śiriitrć na miejścti*

• IV ciągu minionej ddby wy­
darzyły Się w Krakowie i ńa tć-
renifc woj. miejskiego 3 Wypddki
drogowt, podczas których ranńe

zostały 3 osoby. Fuńkcjonariuśże
Mo interweniowali ponadto W i

kolizjach.

„Echo Krakowa"
DZIENNIK Robotniczej Spół­

dzielni Wydawniczej „Prasa —

Książka - Ruch”, ul. Wiślna 2.
ADRES REDAKCJI: „Echo Kri-

kowa”, ul. Wiślna 2, 31-007, Kra­
ków („Echo Krakowa”, skrytką
pocztowa 64, 30-066 Kraków). T»-

lefony: centr. 275-88, redaktor ni-

czelny: 246-78, zastępca redaktora

naczelnego: 294-99, sekretarz od­
powiedzialny 239-23, dział miejski:
219-48 I 211-87, dział łączności z czy­
telnikami: 289-87, dział sportowy:
292-32, Biuro Ogłoszeń: 270-89.

WYDAWCA: Krak. Wyd. Praso­
we RS W „Prasa — Książka —

Ruch”, ul. Wiślna 2.
DRUK: Prasowe Zakłady Gra­

ficzne ftsW ..Prasa — Książka —’

Ruch”. Kraków, uh WiSloóólś 1.
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Wzorzec sąsiadem skandalu

Dwa krakowskie przykłady
z dwóch biegunów

Niespełna
3 lata temu oddany

został w Nowej Hucie do u-

żytku nowoczesny zakład

przetwórstwa szkła „Vitrobud”.
Jego specjalnością jest produk­
cja luster dla potrzeb przemy­
słu meblarskiego, motoryzacyj­
nego i rynku wewnętrznego. Są
to szkła i lustra do szaf i zesta­
wów segmentowych, lustrzane

półeczki i ścianki do barków,
lustra szatniowe i łazienkowe
w bogatym asortymencie, lu­
sterka kosmetyczne, samochodo­
we itp. Całość tej produkcji
przystosowano głównie do bie­
żących zamówień pozostawiając
pewien margines wzorców no­
wości dla kontrahentów rynko­

Czy będzie proteza

zmysłu słuchu?
Wspólne prace warszawskiego

Instytutu Chirurgii AM i Insty­
tutu Informatyki i Automatyki
AGH w Krakowie zmierzają do
stworzenia matematycznego
modelu zjawisk występujących
w kanale słuchowym. Uczeni

spodziewają się, że taki model
znakomicie usprawni badania
zaburzeń słuchu, pozwalając le­
karzom dokładnie zlokalizować
zaatakowane miejsca, co zwięk­
szy możliwości lepszego lecze­
nia wad słuchu. Plany obu par­
tnerów są ambitne: myśli się
oto o protezie, która umożliwi­
łaby ludziom głuchym i niedo­
słyszącym odbieranie dźwię­
ków.

Wiatraki
na Bałtyku

Szwecja rozważą możliwość

budowy elektrowni wiatrowych
na Bałtyku.— w południowej
części Zatoki Botnickiej. Obli­
cza się, że w tym rejonie można
instalować rocznie 1600—2400 u-

rządzeń tego rodzaju, które dy­
sponując łącznie 36 miliardami
KW, pokryłyby 40 proc, zapo­
trzebowania tegb kraju na e-

nergię elektryczną.

iiisiiuiiuiaiiiiiiHiiiiiiiiiiiMiiiiiiiiiiiiiiiisaniiiiiiiiiiiiiiiiiiiniuniiiiiinuninniiiiiiiiiinimiu

Prapremiera w Grazu

„Mistrz i Małgorzata** czyli
duży sukces małej Pani

u-

aplau-
„Wahr-
czerwca

Schaus-

~K jf istrz i Małgorzata” w

inscenizacji Romany
• • A. rJ. Próchnickiej jest naj­

bardziej umiejętną i

najrozważniejszą pracą reżyser­
ską całego sezonu — wzór dla
wielbicieli teatru w Grazu,
honorowany burzliwym
zem... — pisał recenzent

heit” w wydaniu z 12
1980 roku.

31 maja 1980 roku w

pilhaus w Grazu (Austria) od­
była się niemiecka prapremie­
ra „Mistrza i Małgorzaty” wg
Bułhakowa w reżyserii Romany
Próchnickiej. Afisz głosił, że jest
to spektakl zrealizowany w o-

parciu o adaptację dokonaną
przez Krystynę Gonet i Krzy­
sztofa Jasińskiego, która to a-

daptacja była podstawą
stawienia krakowskiego
STU pt. „Pacjenci”.''.

Romana Próclinicka

przed-
Teatru

podjęła

Ale straty!
Wskutek działalności gryzoni,

owadów i wpływu wilgoci co

roku znika z silosów całego
świata ok. 100 min ton zbóż.
Ilość ta starczyłaby na zaspo­
kojenie głodu bez mała 500 min
ludzi. Średnia strat składowa­
nych zbóż kształtuje się w skali
świata w granicach 10 proc, i
dochodzi do 50 proc, w krajach
rozwijających się. Dane te po­
chodzą z sympozjum FAO, od­
bytego wo Włoszecb-

wych. Wysoką jakość tego prze­
twórstwa zapewnia w pełni no­
woczesny park maszynowy. Na­
leży do niego przede wszyst­
kim automatyczna linia do pro­
dukcji szkła importowana z

Włoch.
Już w pierwszym roku po u-

ruchomieniu zakładu osiągnął
on wartość produkcji 240 min

zł,wub.roku—302minzł,a
realny plan na rok bieżący wy­
nosi 340 min zł. Koszt tej całej
inwestycji wynoszący 104 min
zł zwrócił się więc w ciągu 2

lat, a roczna wartość produkcji
na 1 pracownika (przy zatrud­
nieniu 330 osób łącznie z admi­
nistracją) przekracza 1 min zł.

Efekty są więc znakomite — i
to nie tylko ekonomiczne. Za­
kład nie jest uciążliwy dla oto­
czenia, nie emituje zanieczysz­
czeń. posiada bardzo dobre wa­
runki socjalne dla załogi: ob­
szerne szatnie, estetycznie urzą­
dzoną stołówkę. Nie bez znacze­
nia dla przemysłowej dzielnicy
jest również możliwość zatrud­
nienia kobiet, które stanowią
tutaj 80 proc, załogi.

B bezpośrednim sąsiedztwie
„Vitrobudu” znajduje się
drugi obiekt produkcyjny

przeznaczony dla Elektrotechni­
cznej Spółdzielni Inwalidów w

Nowej Hucie. Jego budowę roz­
poczęto jeszcze w 1973 roku... i
nie ukończono do dzisiaj. Ten

nowoczesny (na deskach pro­
jektantów) zakład miał koszto­
wać 34 min zł. Według trzecie­
go już z rzędu przeliczenia spo­
wodowanego tak długą realiza­
cją — koszt budowy wzrósł do
39 min zł. Ale to jeszcze nie

wszystko. W ciągu tych siedmiu

ślamazarnych lat i przestojów
większość tej niedokończonej in­
westycji uległa zniszczeniu.

Konstrukcja głównej hali pro­
dukcyjnej .poKrylą się rdz’g, ca­
ły dach, przez który przecieka
woda trzeba będzie prawdopo­
dobnie wymienić i chyba rów­
nież zbutwiałe ścianki działowe
oraz stolarkę. W tej sytuacji
trudno nawet mówić o szybkim
zakończeniu budowy. Tu po­
trzebny jest raczej już general­
ny remont. Zmarnowano mnó-

się realizacji tegoż przedsięwzię­
cia z założeniem wierności idei
krakowskich scenarzystów, nie­
mniej z konieczną dla sceny pu­
dełkowej (jak pamiętamy, „Pa­
cjenci” zrealizowani byli w na­
miocie cyrkowym) korektą. Po­
legała ona głównie na większej
wierności samemu tekstowi Buł­
hakowa.

P
rzed premierą otwarto w

Teatrze wystawę rysunków
znanego artysty Hansa Fro-

niusa zainspirowanych lekturą
„Mistrza i Małgorżaty”. Auto­
rem scenografii jest Jórg Kosse-
dorff (ogromne konstrukcje me­
talowe, piętrowe układy w o-

gromnej przestrzeni, po prostu
miasto klatek) a muzyki — Ja­
nusz Stokłosa, krakowianin,
który skomponował muzykę do

„Pacjentów”. Jednakże teraz no­
wa inscenizacja i inny rytm
brzmienia języka wymagał pra­
wie że nowej muzyki. Publicz­
ność w Grazu wprowadzana by­
ła orkiestrą-kapelą więzienną a

wchodzących witały w foyer o-

gromne, 2 i półmetrowej wy­
sokości kukły —. postacie Mi­
strza, Małgorzaty i Wolanda.
Jak wynika z opisu i oceny sa­
mej reżyserki. w tej insceniza­
cji — więcej niż w „Pacjentach”
elementów surrealizmu, diabel-
skości, sztuczek. Całość wierna

jest głównemu zamysłowi in­
scenizacyjnemu Jasińskiego tzn.

kliniki-więzienia jako miejsca
akcji.

Prasa bardzo wysoko oceniła

— napi-
„Kleine

stwo cennych materiałów, a za­
łoga spółdzielni składająca się
w 80 proc, z inwalidów zmuszo­
na jest nadal pracować w sta­
rych, ciemnych i ciasnych po­
mieszczeniach rozrzuconych w

kilku punktach Krakowa. No­
wy obiekt, który mógłby po­
dwoić rentowność spółdzielni i

radykalnie poprawić warunki

pracy inwalidów, przynosi jak
do tej pory nieobliczalne stra­
ty.

Tą skandaliczną sprawą zajął
się ostatnio Komitet Kontroli

Społecznej, lecz sam nie jest w

stanie zapobiec dalszej dewasta­
cji obiektu. Generalny wyko­
nawca: KBM — Zachód ma peł­
ne ręce roboty na froncie budo­
wnictwa mieszkaniowego, ale to

jeszcze nie powód, aby pozosta­
wić nie dokończoną inwestycję
na pastwę losu. O nowych zo­
bowiązaniach i terminach za­
kończenia budowy nie będziemy
tutaj wspominać. Po prostu by­
ło ich dotąd zbyt wiele.

ADAM ZARNOWSKI
CAF-AP
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Wciąż nie najlepiej się znamy...

Co nowego słycKać
po drugiej stronie Tatr?

Kiedy wczesnym rankiem wychodzi człowiek na spacer po

południowej stronie Tatr, zastaje oczyszczone ze śmieci chod­
niki, wypróżnione kosze na śmieci i prawie wypucowane
ulice Tatrzańskiej Łomnicy, Smokowca czy Szczyrbskiego
Plesa. Gdy wyjdzie bardzo wcześnie, może jeszcze spotkać
tych, którzy pracowicie usuwają zanieczyszczenia dnia po­
przedniego, Papiery, butelki, puszki po konserwach, zbiera

się nie tylko przy ścieżce spacerowej, ale głębiej, w lesie.

0
ra-

Ta-
. zięki temu, codziennie
no cały rejon ’Vysoke
try lśni czystością. Słowa­
cy starają się. sprzątać nie

tylko otoczenie osiedli wypo­
czynkowych i wsi, ale próbują
opanować zaśmiecanie ścieżek

systematyczne
Ich zdaniem

ciągu jednego
dobre hasło

e

także aktorską realizację spek­
taklu, bo w tamtej praktyce
teatralnej nie mieści się właści­
wie taki scenariusz i adaptacja,
typ gry aktorskiej. Było to do­
świadczenie zupełnie nowe, wy­
magające innego rodzaju kon­
centracji i umiejętności.

y dać Państwu jeszcze jeden
dowód sukcesu, jaki odniosła
Romana Próchnicka i „Pa­

cjenci” w Austrii — fragment
innej recenzji"? „... Siedziałem w

teatrze dramatycznym w Grazu
bite trzy godziny jak wryty, ni­
by małe dziecko w teatrze ma­
rionetek, spoglądając z otwarty­
mi ustami na scenę, nie mo­
głem wyjść ze zdumienia i z

podziwu, złapałem się na tym,
że spoglądam z trwogą na ze­
garek, aby się upewnić, że ów

czarodziejski wieczór będzie je­
szcze długo trwał, na końcu

przedstawienia klaskałem bezu­
stannie i wraz z innymi woła­
łem „braw.o”, jak miłośnik o-

pery na stojących miejscach, nie
chciałem po prostu — również
jak wszyscy inni — absolutnie
iść do domu, miałem dziecinną
nadzieję, że mała Pani w białej
sukni, tak owacyjnie oklaskiwa­
na na scenie wraz z aktorami
zechce jeszcze raz rozpocząć od
nowa tę grę, którą tak mistrzo­
wsko zainscenizowała”
sal Peter Vujanic w

Zeitung” z 8 czerwca w artyku­
le pod tytułem „Mała Pani —

bardzo wielka”... Gratulujemy!
BARBARA NATKANIEC

górskich przez
zbieranie śmieci,
sprzątanie gór w

dnia w roku, to

propagandowe, ale turysta mu­
si się zachowywać w górach jak
we własnym mieszkaniu i tego
trzeba go uczyć codziennie. Dla­
tego m. in. wprowadzili zasadę,
że zdobycie odznaki górskiej
wiąże się ze zniesieniem odpo­
wiedniej porcji śmieci z gór.

Patrzę wieczorem na ścieżkę
spacerową wiodącą z Tatrzań­
skiej Łomnicy do Smokowca i

widzę wyraźnie, że póki co, nau­
ka poszła w las a śmieci na

ścieżkę i obok niej. I wiem jed­
nak, że rano ścieżka będzie
czysta. Nawet jeśli pewnych lu­
dzi trzeba będźie dodatkowo

wysłać do prac porządkowych.
W sprzątaniu biorą udział nie

tylko pracownicy zakładów o-

czyszczania, ale również człon­
kowie organizacji ochrony przy­
rody, pionierzy i naturalnie

pracownicy Tatrzańskiego Par­
ku Narodowego.

SŁOWACKI LETNI SEZON

w Tatrach zaczął się oficjalnie
1 lipca. Rakietą otwarcia był
inauguracyjny koncert Praskiej
Orkiestry Kameralnej otwiera­
jący dziesiąte muzyczne lato

pod Południowymi Tatrami.
Potem przez 2 miesiące co ty­
dzień są koncerty i recitale. -Ta­
ki będzie ten rok z drugiej
strony Tatr? Czy znów padnie
rekord frekwencji?

Na razie wszystko wskazuje
na to że nie. W Smokowcu, Ta­
trzańskiej Łomnicy i w innych
miejscowościach tłok jest
mniejszy. Na parkingach łat­
wiej o miejsce dla ..4 kółek” a

i zapowiedzi wykorzystania
miejsc hotelowych są skrom­
niejsze.

W ub. roku Tatry Słowackie
odwiedziło prawie 4,5 min goś­
ci, w tym 10 proc, cudzoziem­
ców. W tym roku, jak na razie,
proporcje się nie zmieniły, ale

wyraźnie mniej jest turystów
z zachodniej Europy. Wśród cu­
dzoziemców najwięcej jest
Niemców z NRD, Polaków i Wę­
grów.

Kiedy się o tym pisze war­
to pamiętać, że 55 lat temu 3
biura podróży: „Cedok”, „Ibusz”
i „Orbis” podpisały umowę o roz­
woju turystyki między ich kra­
jami. Wtedy umowa miała zu­
pełnie. inny wymiar, alf była

Brunetto

twierdzi,

Włoski profe­
sor

Palla
iż słynna wieża

przewróci się
za 23 lata. Ba­
dania przepro­
wadzone w 1970
roku okazały się
nieścisłe, bowiem

przewidywały
długi żywot wie­
ży. Ta bardzo
stara i również
znana budowla

liczy sobie obec­
nie 806 lat. VV

ostatnim okre­
sie wieża po­
chyla się rocz­
nie „z szybko­
ścią” 1,26 mm.

Profesorowie u- •

niwersytetu w

Pizie zaalarmo­
wali władze mu­
nicypalne pro­
sząc o natych­
miastowe przy­
dzielenie fun­
duszy niezbęd­
nych do rato­
wania zabytku.
Jak
nie
obiekt

ryczny we Wło­
szech wymaga­
jący niezwłocz­
nej pomocy.

wiadomo

jedyny to

histo-

dobrym początkiem. W ciągu o-

statnich 15 lat nastąpił dynami­
czny rozwój turystyki i dotych­
czasowe formy zostały już wy­
korzystane. Czas chyba na dal­
szy rozwój turystyki między
Polską a Czechosłowacją, przy
rozszerzeniu oferty turystycznej
z obu stron.

MAMY NAJDŁUŻSZĄ wspól­
ną granicę. Łączy nas coraz

więcej spraw gospodarczych, a

tak naprawdę to się za dobrze
nie znamy. Po jednej i drugiej
stronie Tatr pokutują jeszcze
jakieś dawno nieaktualne poję­
cia, które łatamy czasem hasła­
mi.

Dwaj jubilaci „Orbis” i „Ce­
dok” (mają po 60 lat) powinni
poszukać nowych form zbliże­
nia między narodami, które

przecież dzielą tylko Karpaty.
„Cedok” w Vysokich Tatrach i

„Orbis” organizują wycieczki, z

których korzysta rocznie 25 tys.
ludzi. Szlaki odwiedzin są tra­
dycyjne, niezmienne. A czynp.
młodzież szkolna nie mogłaby
się spotykać regularnie?

Jest jeszcze jedna sprawa,
która wstrzymuje jednodniowe
przygraniczne kontakty; przej­
ście przez granicę... tak,, tak —

gdyby się zorganizowało jedno­
dniowe wypady autobusem na

imprezy kulturalne czy sporto­
we do Popradu, Smokowca czy
Zakopanego — to każdy auto­
bus odstoi na przejściu grani­
cznym średnio 2 .godziny w o-

bie strony. To wystarczy, by
każdego zniechęcić do jedno­
dniowej wycieczki na Tatrzań­
ską Jesień czy podobne impre­
zy.

Jeśli więc chcemy dokonać

następnego kroku we wzajem­
nym poznaniu się, warto uru­
chomić nowe możliwości i usu­
nąć drobne przeszkody.

ADAM LIBERAK

Komputerowy... fotel

w samochodzie
Jedna z firm kalifornijskich

zastosowała w swoich samocho­
dach mikroprocesor, który m.

in. służy do programowania i

zapamiętywania położenia sie­
dzenia w samochodzie. Jeżeli

np. fotel kierowcy wykorzy­
stywany jest przez kilka osób,
to każda z nich może za pomo­
cą procesora zaprogramować od­
powiednie dla siebie ułożenie
fotela, jego wysunięcie, pochy­
lenie oparcia i podgłówka.
zmianie kierowcy
tylko nacisnąć
przycisk, aby fotel
wi ustawiania

Po

wystarczy
odpowiedni
przyjął no-

0 wyrównanie świadczenia
C. P . Os. Piastów. Ńa dwie

córki z poprzedniego małżeń­
stwa pobieraim rentę rodzinną
oraz zasiłek rodzinny w wy­
sokości 410 zł. Z małżeństwa

obecnego urodził mi się syn.
Jaki zasiłek należy się ną nie­
go?

Ponieważ zasiłek ^rodzinny
na córki wypłacany jest ra­
zem z rentą rodzinną przez
ZUS winna Pani zwrócić się
do Wydz. Rent z informacją,
o pobieraniu zasiłku na dwo­
je dzieci, urodzeniu się syna
i prośbą o wyrównanie świad­
czenia. Szczegółowych infor­
macji udzieli Pani Wydz. Rent

(ZUS, Kraków, Pędzichów 27),
gdzie dokonać Pani musi pe­
wnych niezbędnych formalno­
ści celem załatwiania sprawy.

Separacja nic istnieje
Zofia K. Z mężem żyję od

dłuższego czasu osobno, mie­
szkamy w innych miastach.
Nie chciałabym się rozwo­
dzić, ale uzyskać urzędową
separację. Czy jest to praw­
nie możliwe? .

Nie jest możliwe. Obecnie o-

bowiązujący u nas kodeks ro­
dzinny i opiekuńczy nie prze­
widuje prawnej formy sepa­
racji. Jedynie rozwód i znie­
sienie małżeńskiej wspólnęty
majątkowej. (JP)

Zarobek łączny
Ł. P. Wieliczka. Jestem na

dwuletnim urlopie bezpłatnym
z ty.tulu opieki nad dziećmi w

wieku 9 lat, 5 lat 1 półtora ro­
ku. Mąż oddelegowany został
do pracy za granicą. Jaki za­
siłek na dzieci nam przysłu­
guje: czy obliczany od kwoty
rozląkowego czy też od łącz­
nej kwoty rozląkowego i wy­
nagrodzenia w dewizach?

Przy obliczaniu zasiłku ro­
dzinnego brany jest pod uwa­
gę łączny zarobek, a więc w

przypadku państwa rozląko-
we, które otrzymuje Pani o-

raz wynagrodzenie w dewi­
zach, które pobiera mąż. (Bę­
dzie to zasiłek zwykły, gdyż
średnia przypadająca na

członka rodziny przekracza
1400 zł.) (mar)

Prawo do zniżki
K.K.Wtymrokusyn u-

kończył szkołę średnią. W

sierpniu ma jechać za grani­
cę, do rodziny. Czy synowi
jako absolwentowi przysługu­
je zniżka w opłacie paszpor­
towej?

Tak, wg informacji Biura

Paszportów, uczniowie szkół
średnich na podstawie legity­
macji szkolnych, ważnych do
końca wakacji, mają prawo
do zniżki w opłatach paszpor­
towych. (sz)

Majątek odrębny
Kazimiera F. Wychodzę za

mąż, mój przyszły mąż jest
właścicielem lokalu wyodręb­
nionego w małej kamienicy.
Czy przez zawarcie małżeń­
stwa stanę się automatycznie
współwłaścicielką lokalu?

Nie, ponieważ przedmioty
majątkowe (np.: lokal włas­
nościowy), uzyskane przed
zawarciem małżeństwa nie

wchodzą do wspólnego mająt­
ku małżeńskiego. (JP)

Działalność rzemieślnicza
F. B. Jakich formalności na­

leży dopełnić, aby otrzymać
zezwolenie na prowadzenie
działalności rzemieślniczej?

Zezwolenie na prowadzenie
działalności rzemieślniczej
wydają urzędy administracji
terenowej (miejskie, gminne,
miejsko-gminne itd.) w zależ­
ności od lokalizacji lokalu.
Tam też należy się zwrócić z

wnioskiem o wydanie zezwo­
lenia, przedkładając dowody
posiadania kwalifikacji zawo­
dowych. (sz)

W Biurze WSM
G. H. Nowa Huta. Gdzie i

jak mogę wpisać córkę do

spółdzielni . mieszkaniowej?
Chciałabym wpłacić wkład na

pokój z kuchnią. Jaką sumę

musiałabym przekazać Spół­
dzielni?

Wpisania córki do spół­
dzielni mieszkaniowej dokonać

należy nv Biurze Mieszkanio­
wym WSM,'Kraków, ul. Kar­
melicka 57, III p. — wkład na

M-2 wynosi 28.350 zł. Szcze­
gółowych informeji co do za­
łatwienia formalności, a także
okresu wyczekiwania na mie­
szkanie udzieli Pani Biuro
Mieszkaniowe. (mar)

0 pilne zgłoszenie się...
do Działu Łączności z Czy­

telnikami (Kraków, Wiślna 2)
IIp., p.29od10do15(zwy­
jątkiem niedziel i wolnych
sobót) proszony jest Marian
Koziak.
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Praca

CZELADNIKA — cukier­
nika zatrudni pracownia
— Wojciech. Wilk, Kra­
ków, Królowej Jadwigi
254, tel. 220-11 wewn. 3.

g-33063

PRZYJMĘ rencistkę do
pomocy starszej pani na

niektóre popołudni? i no­
ce (centrum). Oferty 33435

Prasa’* Kraków, Wi­
ślna 2.

Nauka

DO matury eksternistycz­
nej przygotowujemy. Mgr
Bazgierowa, Kraków, 18
Stycznia 49/37 (róg Nowo­
wiejskiej). . g-32983

POPRAWKI — matematy­
ka, chemia — mgr Sroka,
tćl. 250-98. g-33328

MATEMATYKA — Kraw­
czyk, tel. 137-77. g-30779

KONWERSACJI z fran­
cuskiego w sierpniu —

poszukuję. Oferty 33363
„Prasa” Kraków, • Wi-
ślna 2.

MAGISTER matematyki
przygotowuje do egzami­
nów poprawkowych. Rad­
wańska, tel. 281-34.

FIZYKA, matematyka —

C.ichoń, tel. 332-31, godz.
18—19. g-33452

Matrymonialne

USŁUGI matrymonialne
oferuje psycholog. Dys­
krecja zapewniona. „JU-
NONA” Przemyśl, skryt­
ka 148.

WDOWIEC, zamiejscowy,
lat 50, wykształcenie śre­
dnie — pozna panią do
lat 45, Cel matrymonial­
ny. Oferty 33464 „Prasa”
Kraków, Wislna 2.

KTÓRY z panów, o szla­
chetnym sercu — poślubi
wdowę , po sześćdziesiątce,
niebrzydką, potrzebującą
opieki. Prawo jazdy mile
widzianó. Oferty 33616
,.Pra3a” Kraków, Wi-
ślna 2.

ROZWIEDZIONA, wzrost

średni, syn — pozna sym­
patycznego pana do lat
42, z wykształceniem
wyższym technicznym,
bez nałogów, który po­
trafiłby być dobrym przy­
jacielem dorastającego
chłopca i jego matki. Cel
matrymonialny. Oferty
33119 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

PANNA, sympatyczna, lat
30 — pozna pana do lat
40, wierzącego, bez nało­
gów, wykształcenie mini­
mum średnie, chętnego do
zamieszkania w okolicy
podkrakowskiej. Cel ma­
trymonialny. Fotoofćrty
kierować: „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2, dla nr

33136.

KAWALER, lat 40, wzrost

165, prawdopodobnie nie­
brzydki, ślusarz i spa­
wacz, uczciwy, bez nało­
gów — poślubi panią,
chętnie z okolic Bochni.
Oferty 33640 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

PANI w średnim wieku,
niezależna, pozna odpo-
wiódniego, kulturalnego
pana. Cel matrymonial­
ny. Ofórty 33501 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

ZAKŁAD MLECZARSKI NR 1 „BRONOWICE”
w KRAKOWIE, ul. BALICKA 100

ZATRUDNI ZARAZ
A KIEROWNIKÓW MAGAZYNÓW
A samodzielnych REFERENTÓW
A POMOCNIKÓW MLECZARSKICH

A ROBOTNIKÓW MAGAZYNOWYCH

A MURARZY i POMOCNIKÓW
A MALARZY I POMOCNIKÓW
A OPERATORÓW zmechanizowanego sprzętu

(wózka rzy)
A SPRZEDAWCÓW (ajentów)
A INSPEKTORA ds. BHP

A TOKARZY

A SZATNIARKI

A DEKARZY

A MONTERA instalacji I aparatury automatycznej.

Informacji, udziela Dział Spraw Pracowniczych I Plano­
wania Zakładu, telefon 714-44, wewn. 217 lub osobiście

przy ul. Balickiej 100, pokój 14,
Dla pracowników zamiejscowych zapewnia się miejsca

w kwaterach prywatnych.
Gwarantuje się wczasy, kolonie, zimowiska I inne

świadczenia socjalne/
Dojazd tramwajami linii 8, 12 — do os. Widok, na­

stępnie jeden przystanek autobusem nr 126.
K-4792

Bi

PANIĄ młodą 1 zgrabną
pozna pan bez nałogów,
materialnie niezależny.
Cel matrymonialny. Ofer­
ty 33568 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

INTERESUJĄCEGO pana
do lat 45, dobrze sytuo­
wanego — pozna 40-letnia
pani o dobrej prezencji,
posiadająca mieszkanie.
Cel matrymonialny. Ofer­
ty 33710 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

KAWALER, lat 26, bez na-

łogów, subtelny, przystoj­
ny, wzrost 175, szczupły,
po wyższych studiach te­
chnicznych, z braku zna­
jomości pozna odpowie­
dnią pannę. Cel matrymo­
nialny. Oferty 33725 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

Kupno

PRASĘ mimośrodową do
25 ton — kupię. Oferty
33081 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

MATRYCE do Wtryskarki
na atrakcyjny wyrób —

kupię. Tel. 163-93.

ŁADNE, stare biurko —

kupię. Oferty 33334 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2 lub
tel. 323-69.

CIĄGNIK C-330, albo
C-360, nowy — kupię.
Oferty 33429 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

BONY PeKaO — kupię.
Oferty 33635 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

Sprzedaż
ŻIGULI combi, 61.000 km,
sprzedam. Kraków, tele­
fon 734-96. 33893-g

SIATKI ogrodzeniowe —

hodowlane, techniczne —

terakotę, linoleum, drzwi
harmonijkowe, spawarki,
pietę centralnego ogrze­
wania, grzejniki stalowe
— poleca sklep — Łodziń-
ski, Kraków, Pstrowskie­
go 36. g-25502

MIKROSKOP Carl Zeiss
Jena — sprzedają. Tel.
823-04, po 17-ej. g-32490

2 WÓZKI inwalidzkie po­
kojowe — sprzedam. Tel.
830-09. g-33348

WAŁ do Wartburga 353,
moc 45 KM — sprzedam.
Tel. 279-48. g-33460

SYGNAŁ modulowany —

sprzedam/ Tel. 144-77.

TANIO sprzedam samo­
chód Gaz 69. Malik, Ma­
ków Podhalański, os.

1000-lecia 5/40. g-33625

SPRZĘT turystyczny —

butle, lampki, kuchenki,
namiot „Krym”, „Pilica”,
materace i inne — sprze­
dam. Oferty 33142 .Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

WARSZAWĘ combi w

dobrym stanie — sprze­
dam. Słomniki, ul. Kole­
jowa 15, tel. 99 . g-33336

POLONEZA lub Zastavę,
fabrycznie nowe — sprze­
dam. Oferty 33329 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

ZASTAVĘ 1100 p, 1977 —

sprzedam. Tel. 179-46.
g-33374

OPEL Kadett 1100 LS

coupe, rok 1970 — sprze­
dam. Charsznica, Kolejo­
wa 6, tel. 62. g-33362

GRAMOFON deck „Ber­
nard” i słuchawki SN-60
-- sprzedam. Tel. 438-87.

KABINĘ do Żuka, rok

prod. 1979 — sprzedam.
Oferty 33352 „Prasa” Kra-
ków, Wiślna 2.

TAKSOMETR elektryczny
szwedzki, przystosowany
do Fiata — sprzedam.
Kraków, Kielecka 9/35.

PIERŚCIONEK z brylan­
tami — sprzedam. Oferty
33357 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

VOLKSWAGEN 1200 sprze­
dam. Tel. 650-01. g-33407

FLIZY sprzedam. Nowa
Huta, Na Stoku bl. 41/13.

MOTOROWER „Szwalbe”,
nowy, produkcji NRD —

sprzedam. Tel. 731-24,
godz. 18—20. g-33380

FIAT 125p, rok 1972, z tak­
sometrem — sprzedam.
Nowa Huta, Piastów 58/17.

DUŻĄ łódź motorową, bez
silnika i wyposażenia —

sprzedam. Kraków, ul.
Chełmska 42. g-33134

FLIZY niebieskie — 3 mi
— odstąpię. Ul. Stachie-
Wicza 27/82. g-33478

STAL zbrojeniową, tra­
wersy, stemple, deski —

sprzedam. Oferty 33481
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

BLOK nominalny z no­
wymi tłokami — Zastava
750 — sprzedam. Nowa
Huta, os. Zgody 7/95, po
godz. 16. g-33145

FIATA 126p-650 S, fabry­
cznie nowego — sprzedam
lub zamienię na 125p.
Oferty 33459 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

MERCEDES typ V 170, rok
1936, „na chodzie” —

sprzedam. Andrzej Pac,
ul. Łukasiewicza 16, 38-460
Jedlicze, woj. krośnień­
skie. g-33462

GONTY, tarcicę, drewno
na domek letniskowy —

sprzedam. Oferty 33463
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

VW 1300, rok 1970, z usz­
kodzonym przednim za­
wieszeniem — sprzedam.
Kraków, ul. Wolasa 4/18
(os. XXX-lecia). g-33465

TAKSOMETR rosyjski
oclony — sprzedam. Kra­
ków, ul. Kliny 4/7, w

godz. 18—21. g-33645

SZAFĘ trzydrzwiową, re­
gały, biblioteczkę — ko­
lor Jasny — sprzedam.
Oferty 33634 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

FIAT 126p, rok prod. 1977
— sprzedam. Oferty 33633
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

LEKKI wózek inwalidzki
oraz 6 noży i widelców
platerowych, przedwojen­
nych — sprzedam. Kra-
koWj tel. 704-60. g-33499

300 AKERMANÓW oraz

rury — sprzedam. Tel.
156-42. g-33507

FABRYCZNIE nowy tele­
wizor „Jowisz” — sprze­
dam. Tel. grzecznościowy
160-31, po godz. 15.

g-33506

TAKSOMETR szwedzki
„Rekord” — sprzedam.
Jakupiec, Dobra 275, koło
Limanowej. g-33505

WÓZEK głęboki czeski
dla bliźniąt, w dobrym
stanie — sprzedam. Tel.
717-85. g-33500

WÓZEK sportowy nie­
miecki — sprzedam. Tel.
123-84. g-33555

TELEWIZOR kolorowy,
aparat fotograficzny TTL
i namiot „Gdynia 4” —

sprzedam. Oferty 33547
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

NOWE suknie ślubne bia­
łe — sprzedam. Os. Pia­
stów 54/35. g-33546

ZAPOROŻEC sprzedam.
Nowa Huta, ul. Polewki
12/47 (Bieńczyce, koło ko­
ścioła). g-33533

TAPCZAN, fotel, aparat
„Kijew” — sprzedam. Tel.
306-79. g-33522

JELCZ 317 samowyładow­
czy — sprzedam. Zgłosze­
nia: Przebieczany 152,
woj. krakowskie. g-33526

WARTBURG 1000 sprze­
dam. Tel. 236-31. g-33520

APARAT słuchowy „Oti-
con” — zaczepa — nowy
— sprzedam. Zgłoszenia:
tel. 105-69, w godz. 16—19.

JAMNIKI — szczenięta —

sprzedam. Nowa Huta, os.

Urocze 7/43. g-33564

ZESTAW stereo „Meluzy-
na” Tuner, wzmacniacz
2X20 W, głośniki 25 W
i magnetofon M 2404 S —

tanio sprzedam. Oferty
33575 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

WARTBURG 1000 sprze­
dam. Skawina, ul. Słone­
czna 9/16, sobota, niedzie­
la — wieczorem, g-33574

TOYOTA Corolla, sprze­
dam. Tel. 143-60 wewn.

157, godz. 16—18. g-33701

BRANSOLETĘ z kości sło­
niowej i oczka półszla­
chetne — sprzedam. Tel.
659-70 (wieczorem).)

FIATA X 1/9, w idealnym
stanie — sprzedam. Kra­
ków, tel. 162-17.

BŁAM karakułowy —

łapki, czarny, duży —

sprzedam. Oferty 32754
„Prasa” Nowy Sącz, Na­
rutowicza 6.

ORGANY z aparaturą —

sprzedam. Bohaterów Sta­
lingradu 64/6, po godz. 19.

SYRENĘ R-20 Lux sprze­
dam. Kraków, Górnickie­
go 11, tel. 396-11 wewn. 96,
po godz. 18. g-33475

TAPCZAN — tanio sprze­
dam. Tel. 367-86. - g-33070

FLIZY białe i kolorowe,
we wzory — sprzedam.
Oferty 33060 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

MOTOCYKL MZ ETS 150
oraz rower marki Hura­
gan — sprzedam. Tel.
816-28. g-33100

TANIO sprzedani kem­
ping „wóz Drzymały”,
stan idealny. Skawina, 29
Listopada 2/3. g-33094

MORRIS Cooper 1000

sprzedam. Tel. 471-56.

g-33090

SYRENĘ 104 — sprzedam.
Kraków, tel. 376-66.

g-33087

WARTBURG 1000, po cał­
kowitym remoncie —

sprzedam. Oglądać: ul.
Królowej Jadwigi 142 A,
po 16-ej. g-33086

PANNONIA, stan dobry
— tanio sprzedam. Tel.
617-60 wewn. 473. g-33083

TAKSOMETR radziecki
przerobiony, nowy, z le­
galizacją — sprzedam.
Kraków, Telimeny 29/5,
codziennie w godz. 17—19.

g-33138

WYLĘGARNIĘ do wylęgu
drobiu na 10.000 jaj — peł­
ny automat — sprzedam.
Możliwość powiększenia.
Oferty 33137 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

OBIEKTYW szerokokątny
Flektogon 4/50 do Penta-
cona Six TL — sprzedam.
Tel. 296-69. g-33414

FIAT 126p, 1976 — sprze­
dam. Kraków, ul. Dzier­
żyńskiego 77/4, po godz. 17 .

g-33440

SILNIK, skrzynię biegów
do Austina 850 — sprze­
dam. Tel. 365-95. g-33455

YOLKSWAGEN — silnik
częściowo do remontu —

sprzedam. Józef Knet,
Myślenice, ul. 3 Maja 131,
wieczorem. g-33419

LODÓWKĘ „Szron lux”,
okno skrzynkowe oszklo­
ne, wymiar 150X120 cm —

sprzedam. Tel. 456-34.

g-33428

KAROSERIĘ Fiata 125p,
rok 1974, po wypadku —

sprzedam. Oferty 33432
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

Lokale

PRACUJĄCA poszukuje
pokoju. Oferty 33627 „Pra-

KOMFORTOWE dwa po­
koje z kuchnią, 37 mi,
okolica Dworca Głównego
— zamienię na superkom-
fortową garsonierę M-2.
Oferty 33630 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

POSZUKUJĘ samodziel­
nego mieszkania. Tel.
301-74. g-33650

MIESZKANIE — trzy po­
koje z kuchnią, łazienką,
WC, I piętro, stare budo­
wnictwo, ogródek, komór­
ki oraz lokal z oknem
wystawowym w Lubsku,
zamienię na mieszkanie w

Krakowie, Nowym Są­
czu lub okolicy. Wójcik,
Lubsko, ul. Bohaterów
13/2, woj. zielonogórskie.

A-126

KUPIĘ mieszkanie super­
komfortowe, własnościo­
we, w Krakowie, mini­
mum 4-pokojowe. W roz­
liczeniu możliwe M-3
własnościowe, os. Podwa­
welskie. Oferty 33130
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2. »

ZAMIENIĘ superkomfoi4-
towe — pokój z kuchnią,
os. Urocze 8/41, II piętro
— na większe, najchętniej
na 3 pokoje z kuchnią.
Szczegóły do uzgodnie­
nia. g-33122

STUDENTKA poszukuje
garsoniery od połowy
września. Oferty 33321
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

SPRZEDAM własnościo­
we — pokój, kuchnia,
komfortowe, z garażem.
Zgłoszenia: 29 Listopada
114 B. g-33066

KUPIĘ lub wynajmę w

centrum Krakowa lokal
do prowTadzena usług, ok.
12 m2. Może być do adap­
tacji. Oferty 33078 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

SPRZEDAM mieszkanie
własnościowe M-2. Ofer­
ty 33093 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

MAŁŻEŃSTWO poszukuje
samodzielnego mieszkania
na rok, od września.
Oferty 33091 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

KRZESZOWICE! — Pokój,
kuchnia, komfortowe, 39
mi, telefon — zamienię na

Kraków. Krzeszowice,
skrytka pocztowa 54.

g-33126

MIESZKANIE — pokój z

kuchnią, komfortowe, w

śródmieściu — zamienię
na 2 pokoje z kuchnią,
komfortowe, w Krakowie.
Oferty 33148 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

POJEDYNKĘ półkomfor-
tową — zamienię na 2 po­
koje z kuchnią. Korzystne
warunki zamiany. Ul.
Madalińskiego 8/8. g-33614

BIELSKO-BIAŁA! M-3
spółdzielcze, superkomfor-
towe, pięknie położone —

zamienię na podobne lub
większe w Krakowie.
Oferty 33610 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

NIEKRĘPUJĄCY pokój
wynajmę studentkom.
Tel. 139-29, godz. 14—18.

MAŁŻEŃSTWO poszuku­
je mieszkania lub garso­
niery w Krakowie, albo
najbliższej okolicy, na

okres 1—2 lat. Oferty
33483 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

SPRZEDAM M-2 własnoś­
ciowe w Prokocimiu No­
wym. Oferty 33467 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

PRZYJMĘ na mieszkanie
drugiego pana. Oferty
33474 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2. .

LEGNICA! Zamienię mie­
szkanie 2-pokojowe, kom­
fortowe — na podobne w

Krakowie. — Oferty 33477
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

KRZESZOWICE! M-3 su­
perkomfortowe, spółdziel­
cze, 38 m2 — zamienię na

podobne lub większe w

Krakowie. Oferty 33479
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

SUPERKOMFORTOWE —

pokój, kuchnia. 32 m2, z

telefonem, Bohaterów
Stalingradu i garsonierę
25 m2, Rynek Główny —

Zamienię na 2 pokoje su-

perkomfortowe, z telefo­
nem. Najchętniej os.

XXX-lecia. Oferty 33447
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

DWA pokoje, kuchnia, w

domku jednorodzinnym,
garaż, ogród — sprzedam.
Oferty 33461 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

BEZDZIETNE małżeń­
stwo studenckie wynaj-
rnie pokój lub mieszkanie
blisko centrum. Oferty
33084 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

KOSZALIN! M-4 — 2 po­
koje z kuchnią — zamie­
nię na podobne w Kra­
kowie. Oferty 33437 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

BOCHNIA! M-4 trzypoko­
jowe, superkomfortowe —

zamienię na równorzędne
w Krakowie. Oferty 33456
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna Z-

PP Totalizator Sportowy
zawiadamia

ze w związku z przypadającym we wtorek

świętem 22 Lipca

kolektury przyimomC Wa kupony
do zakładów Małego Lotka i Ekspres Lotka

tylko do poniedziałku 21 lipca
K-5043

MIESZKANIE — 3 pokoje
komfortowe, 100 mi, w

śródmieściu, stare budow­
nictwo — zamienię na

mniejsze. Oferty 33443
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

ŁÓDŹ! 3 pokoje z kuchnią,
w śródmieściu — zamie­
nię na mieszkanie w Kra­
kowie. Oferty 33438 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

DOZORCOSTWO — pokój
z kuchnią, superkomfor­
towe, 35 mi, w śródmie­
ściu — zamienię na loka­
torskie lub spółdzielcze.
Warunki korzystne do
uzgodnienia. Oferty 33420
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

PILNIE kupię garsonie­
rę lub M-2 — własnościo­
we. Oferty 33426 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

MAŁŻEŃSTWO bezdzie­
tne poszukuje garsoniery
lub M-2 w Nowej Hucie.
Oferty 33424 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

POKÓJ superkomfortowy
wynajmę studentom. Tel.
456-34. g-33427

POSZUKUJĘ garsoniery
na okres roku. Czynsz z

góry.. Oferty 33430 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

Nieruchomości

WILLE, parcele, inne nie­
ruchomości — oferuje i

przyjmuje do sprzedaży
biuro pośrednictwa —

mgr A. Koszek, Kraków,
Dzierżyńskiego 8, tel.
367-69 (poniedziałki, środy,
piątki,, godz. 10—17).

DOM drewniany lub
parcelę z prawem zabu­
dowy w Krościenku —

kupię. Kraków 45, skryt­
ka 17. g-33097

SPRZEDAM parcelę re­
kreacyjną z rozpoczętą
budową, położoną na te­
renie gminy Tokarnia.
Oferty 33349 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

SPRZEDAM w centrum

Skawiny parcelę budo­
wlaną 6 a. Danuta Wach.
Skawina, Korabnicka 11,
tel. 649-25 wewn. 15-08, w

godz. 9—14 . g-33372

DOM jednorodzinny wraz

z działką w dzielnicy
Krowodrza — sprzedam.
W rozliczeniu mieszkanie
M-4 lub M-5 własnościo­
we, najchętniej Nowa Hu­
ta. Oferty 33434 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

ZAKŁAD REMONTOWY ENERGETYKI

REJON WSCHÓD

KRAKÓW-ŁĘG, ul. CIEPŁOWNICZA 1

w związku z realizacją usług w zakresie remontów

urządzeń energetycznych

zatrudni zaraz
MONTEROW-SLUSARZY maszynowych
i konstrukcyjnych
SPAWACZY gazowych i elektrycznych
TOKARZY I POKREWNYCH
MONTERÓW izolacji cieplnych A MURARZY
CIEŚLI BUDOWLANYCH
oraz PRACOWNIKÓW niewykwalifikowanych z

z możliwością przyuczenia do zawodu - (ilość
miejsc ograniczona).
elektrowniach podległych Rejonowi Wschód:
ELEKTROCIEPŁOWNIA KRAKÓW-ŁĘG

A

A

A

A
A

A

Praca w

O
o ELEKTROWNIA SKAWINA O SIŁOWNIA HiL.

przy remontach I modernizacji urzgdzeń cieplno-
mechanicznych.

Wynagrodzenie pracowników według nowego układu

zbiorowego pracy.
Pracownikom zamiejscowym, korzystającym z kwater

zakładowych i hoteli robotniczych, przysługują diety dele-

gacyjne, zwrot kosztów przejazdu do stałego miejsca za­
mieszkania dwukrotnie w ciągu miesiąca — łącznie z

jednym dniem wolnym od pracy.

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela —> kierownik Wy­
działu Kadr ZRE, na terenie Elektrociepłowni Kraków-Łęg, ul.
Ciepłownicza 1, telefon 421-77 wewn, 652, 650, 651.

SPRZEDAM lub wynajmę
w Mszanie Dolnej dom
piętrowy, nowy. Oferty
33368 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

KUPIĘ działkę budowla­
ną w Krakowie lub oko­
licy. Oferty z ceną kiero­
wać: „Prasa” Kraków,
Wiślna 2, dla nr 33446.

KUPIĘ domek jednoro­
dzinny. — Do ewentualnej
zamiany dwa mieszkania
2- i 3 -pokojowe. Oferty
33359 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

Zguby

ZNALAZCA portfelu, po­
zostawionego 10 lipca,
około godziny 23,30, w

taksówce (przejazd z ro­
gu ulię Mogilskiej i Grun­
waldzkiej na ulicę Nad
Sudołem), zawierającego
m. in. dokumenty i oso­
biste pamiątki — proszo­
ny jest o zwrot za nagro­
dą pod adresem: prof. dr
Jerzy Maj, Kraków, ul.
Nad Sudołem 24/10, tel.
731-22 wewn. 223. g-33883

4 LIPCA 1980 r., zgubi­
łem w Krakowie brązo­
wy portfel z dokumenta­
mi. Znalazcę proszę
uprzejmie o zwrot za na­
grodą. Józef Kowalski,
Szarów 31, poczta Brze­
zie. g-33677

9 LIPCA, w tramwaju li­
nii 5 pozostawiono brązo­
wą torebkę, w której
znajdowały się wartościo­
we rzeczy i spora gotów­
ka. Uczciwego znalazcę
proszę o zwrot za nagro­
dą. Nowa Huta, os. Tea­
tralne 31/38. g-33670

3 LIPCA, w pociągu re­
lacji Przemyśl — Szcze­
cin zgubiono małą kosme­
tyczkę z ważnymi doku­
mentami, na nazwisko
Pechnik. Zwrot sowicie
nagrodzę. Kraków, ul. Na
Wiankach 12. 33695-g

FILIPEK Adam, Kraków,
Stepowa 9 A — zgubił le­
gitymację i indeks wyda­
ne przez AGH. g-33367

JUSZKlEWtcz Irena, zam.

w Suchej Beskidzkiej, ul.
Karaś 2 — zgubiła legity­
mację studencką wydaną
przez AWF Kraków.

g-33457
KASPRZYK Marta, zam.

Kraków, Ks. Józefa —

zgubiła legitymację szkol­
ną nr 1184, wydaną przez
Państwowe Liceum Muzy­
czne w Krakowie, g-33409

ŁAKOMY Jacek, Kraków,
Budryka 2 — zgubił legi,
tymację studencką wyda,
ną przez ASP. g-3S379

Różne

MECHANICZNE cyklino-
wanie i lakierowanie par­
kietów, z trzyletnią gwa­
rancją — Janusz Głowac­
ki, tel. 240-46. g-30173

CYKLINOWANIE, lakie­
rowanie parkietów —•

Adamus, tel. 820-59.

g-30272

POSZUKUJĘ wspólnika-
fachowca do poprowadze­
nia zakładu blacharsko-

samochodowego, posiada­
jącego uprawnienia zawo­
dowe. Posiadam lokal w

Zielonkach. Oferty 33327
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

SPECJALISTYCZNY za­
kład „Autokonserwacja”
B. Bobek, Kraków, Le­
wińskiego 3 wykonuje
antykorozyjne zabezpie­
czanie samochodów, z

dwuletnią gwarancją oraz

inne usługi. Czynny w

godz. 8—18. g-33339

SKLEP cukierniczy po­
szukuje dostawców. Ofer­
ty 33400 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

NA wolne soboty i nie­
dziele poszukuję noclegu
na wsi. Oferty 33418 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

KOSZTORYSANTKA na-

wiąże współpracę z pro­
jektantem. Oferty 33417
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

MŁODE małżeństwo
przyjmie dozorcostwo w

zamian za mieszkanie.
Oferty 33444 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

RZEMIEŚLNICZY zakład

przetwórstwa z tworzyw
sztucznych przyjmie zle­
cenia na wtryskarkę, do
150 g. Oferty 33445 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

-PRZEPISUJĘ na maszy­
nie. Batko, Kraków, ul.
Nadrzeczna 4/17. g-33485

DO objęcia dozorcostwo.
Mieszkanie służbowe —

pojedynka — dla maksi­
mum 2 osób. Oferty 33303
„Prasa” Kraków, Wi­
ślna 2.

POMIESZCZENIE na war­
sztat do wynajęcia. Ofer­
ty 33299 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.
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Przez Myślenice przejeżdża
codziennie

wycieczek .

głównie w

Zatrzymują
krótki postój i spożycie po­
siłku przede wszystkim w

restauracji „Żofza”.
Turystów indywidualnych

zachęcamy natomiast do ko­
rzystania z położonej tuż

przy szosie zakopiańskiej (u-
lica Daszyńskiego 58) karcz­
my regionalnej „Stary
Młyn””, serwującej dania i

napoje kuchni staropolskiej.
Największym powodzeniem
u Wczasowiczów i turystów
cieśży się oczywiście myśle­
nickie Zarabia a zwłaszcza
Otwarte kąpielisko, przystań

Pocztówka

po kilkadziesiąt
autokarowych,

kierunku Tatr,
się tutaj na

z Myślenic
kajakowa i... korty tenisowe,
których coraz więcej nie

tylko na Earabiu, ale i w in­
nych rejonach miasta.

W prowadzeniu różnego
rodzaju zajęć ruchowych na

wolnym powietrzu pomagają
pracownikom Ośrodka Spor­
tu i Rekreacji studenci

krakowskiej Akademii Wy­
chowania Fizycznego. W ra­
mach programu „Lato w’

Myślenicach” prezentują się
tutaj zespoły estradowe i

regionalne. Oprócz dorosłych
ęglądają je także uczestnicy
przebywających w Myśleni-

lętnich. Jest

innych atrakcji
na wszystkich

grodzie nad

caćh kolonii

jeszeże wiele

czekających
w gościnnym
Rabą.

Myślenic*
zapraszają.

pozdrawiają i

(ms)

Gdzie „kąpać" samochody?

Dodatkowe szczęście

Myjni osiedlowych nadal brak
Zgodnie z obowiązującymi przepisami W Krakowie, każdy po­

siadacz samochodu, myjący swój pojazd w miejscu publicznym,
robi to na własną odpowiedzialność i może być ukarany przez
Stróży porządku mandatem lub odpowiadać za swój czyn przed
kolegium ds. wykroczeń. Mycie samochodów dozwolone jest je­
dynie w specjalnie zorganizowanych myjniach. Tak to wygląda
z prawnego punktu widzenia.

Szybki rozwój . motoryzacji
spowodował jednak Znaczną dy­
sproporcję pomiędzy ilością sa­
mochodów a myjni. W konse­
kwencji wielu „samochodziarzy",
nie Zważając na przepisy, czyści
i myje swe pojazdy na osiedlo­
wych parkingach, a nawet uli­
cach przed blokiem, gdzie zamie­
szkują. A właśnie w osiedlach

powinny się znajdować małe, sa­
moobsługowe myjnie. Wychodząc
naprzeciw istniejącym potrzebom
prezydent miasta, dopingowany
głosami publikatorów, podjął W

1977 r. decyzję, na mocy której
sukcesywnie miały powstawać

Przegląd nowości

wydawniczych
W dniach od 17 do 22 lipca

Krakowski Oddział Polskiego To­
warzystwa Wydawców Książek
organizuje w salach Krakow­
skiego Domu Kultut-y „Pod Ba­
ranami” kolejną wystawę pt

„Ogólnopolski Przegląd Nowości

Wydawniczych Miesiąca”. (jb)

takie urządzenia w całym mie­
ście. Myjnie osiedlowe w dosko­
nały Sposób uzupełniałyby Skro­
mną sieć zautomatyzowanych
myjni, znajdujących się w sta­
cjach obsługi ,,PolmOżbytu”.

Idea powstania osiedlowych
myjni zyskała ogólną aprobatę.
Biuro Projektów Budownictwa

Komunalnego w szybkim tem­
pie opracowało niezbędną doku­
mentację, a służby miejskie mia­
ły przyczynić się do realizacji
całego przedsięwzięcia. Niestety,
zamierzenia te nie zostały wy­
konane w zakładanym czasie.
Wiele przyczyn złożyło się na

ten stan rzeczy.
Obecnie zarówno spółdzielnie

mieszkaniowe, przedsię-

biorstwa gospodarki mieszkanio­
wej dysponują właściwymi lo­
kalizacjami. Wykonawstwem
myjni miało się zająć Miejskie
Przedsiębiorstwo Robót Inżynie­
ryjnych. W latach 1978—79 nie

Wykonało jednak ani jednej
myjni, angażując cały swój po­
tencjał do innych, ważniejszych
W mieście prac.

W związku z powyższym PGM

„Krowodrza” wykonało własnym
sumptem w 1979 r. myjnię przy
ul. Radzikowskiego. W tym roku
nowohucki PGM wykona podo­
bny obiekt w os. Szkolnym. Na­
tomiast MPRI zadeklarowało, że

w II półroczu 1980 r. zrealizuje 3

myjnie: w Śródmieściu przy ul,
Francesco Nullo, w Podgórzu
przy ul. Jagodowej oraz w No­
wej Hucie w os. Na Stoku.

Mamy nadzieję, że i w latach

następnych pozostałe krakow­
skie osiedla będą się wzbogacały
o myjnie, niezbędne przecież dla

„samochodziarzy”.

89235353234823482302532323230053232323535323

Z różnych stron miasta
Informacja o komunikacji

miejskiej to sprawa podstawo­
wa, niestety nawet na początko­
wym przystanku autobusu linii
124 przed Dworcem Gł. nie ma

żadnej tabliczki z rozkładem i
kierunkiem jazdy. A właśnie tu­
taj, gdzie codziennie przewija
się tysiące podróżnych odwiedza­
jących Kraków, taka informacja
jest wprost niezbędna.

*

Południowa Dyrekcja Okręgu
Kolei Państwowych w Krako­
wie przygotowuje się prawdo­

Z podkrakowskich
Kalafiory i wczesna kapusta

biała obrodziły w tym roku nad­
zwyczajnie. Mogliśmy sobie poz­
wolić na wysyłkę nadwyżko­
wych ilości tych warzyw do in-

ńyćh krajów. 110 tys. kalafiorów
i 120 ton kapusty dostarczyła
Krakowska Spółdzielnia Ogrod­
nicza w ostatnich tygodniach do
Szwecji, Danii i RFN. Ponadto

Austria, RFN i Holandia kupiły
ód nas nadwyżkowe 60 ton ra­
barbaru i 43 tony agrestu. Za­
powiada ślę też eksport wcze­
snych ogórków’.

Co robić

nietypowymi śmieciami’1?
Dochodzą od naszych Czytel­

ników skargi na MPO, które
nie wywozi w terminie śmieci,
względnie usuwa je tylko częś­
ciowo z podwórek i pojemni­
ków. Po sprawdzeniu tej wia­
domości okazało się, że spra­
wa wygląda nieco inaczej;

Krakowskie MPO (podobnie
zresztą jak w innych miastach)
dysponuję przystosowanym do

wywozu śmieci sprzętem me­
chanicznym. Nie , wszystkie
jednak odpadki mogą być nim

transportowane; W przytoczo­
nych skargach chodziło głównie
O tfu z po remontach mieszkań,
reśżtki starych mebli, zużyte
kuchenki węglowe i innego ro­
dzaju żlom gromadzony
lu podwórkach.

Problem pozostaje
nie rozwiązany. Wciąż
żęmy
ilćgO
padków metalowych, do zbior­
nic żłómii, nie mówiąc już o

Odpadkach z drewna, z który­
mi nie wiadomo co robić. Np.
na ostatniej Sesji DRN w No-

Wę.j HUcie radni postulowali
przejęcie tej roli przez ZOS

(Żarżąd Osiedli Spółdzielczych),
który na swym terenie byłby
zobowiązany do wywozu tych
nietypowych śmieci samochoda­
mi ciężarowymi. Nie wszystkie
administracje dysponują jednak
takimi możliwościami, toteż

śpraWa pózóśtaje nadal otwarta

i Wymaga uregulowania w ska­
li ćałe«« (a*'

podobnie do... długowiecznego
remontu swej siedziby przy pl.
Matejki. Świadczy o tym zablo­
kowany chodnik (od strony ul.

Paderewskiego), gdzie zgroma­
dzony za ogrodzeniem materiał

leży już od 10 lat. Miejrny na­
dzieję, że W trzeciej 5-latce zni­
knie wreszcie ta archiwalna blo­
kada. . (aż)

*

Były takie dobre czasy, -kiedy
w krakowskiej gastronomii obo­
wiązywała żelazna zasada, że

dla wycieczek maksymalnie za­
rezerwowana może być jedynie
połowa sali. Od kilku lat ga-

stronomicy wprowadzili nowe

praktyki, nie przejmując się
klientami indywidualnymi, re­
zerwując wszystkie sale. Tak śię
dzieje m. in. w „Warszawiance”
i iń. lokalach.

Jak łatwo się przekonać, nasz

rynek osiągnął — jakby to

określili fachowcy — wysoki
poziom nasycenia... lodówkami.

Rodzimy przemysł — głównie
wrocławski „Polar” — od do­
brych kilkunastu lat produku­
je całą gamę zupełnie niezłych
Chłodziarek absorpcyjnych i

sprężarkowych. W sklepach
można Zauważyć rzadkie dzisiaj
zjawisko zabiegania o klienta
zarówno ze strony, handlu (róż­
ne bonifikaty i sprzedaż ratal­
na) i producenta, który oprócz
całej rodziny lodówek po­
wiedzmy klasycznych produku­
je lodówki dwukomorowe, za­
mrażarki

Celsjusza
ciach i

przenośne
we i takie w obudowach me­
blowych. Jest więc w czym
wybierać, właściwie w lodów­
kowej materii jesteśmy samo­
wystarczalni. Niestety te fakty
me docierają do naszych han­
dlowców parających się han­
dlem zagranicznym, którzy
pragną się wykazać i uszczęśli­
wiają nas identycznymi o ile
nie gorszymi lodówkami z im­
portu do których później

ma wymiennych podzespołów,u
a póki có stoją w Sklepach i
zbiera się na nich kurz, (jb)

Co dzień niesie?

To błąd — sądzenie, że tylko
psy Strzegą mienia swych

panów.
Fot. Jadwiga Rubiś

.w .#*,,,

Krótki dialog z życia usług

mrożące od —18 st.

w różnych wielkoś-

obudowach, wreszcie
lodówki samochodo-

— Dzień dobry, czy zakład na­
prawy pralek automatycznych
przy ul. Estery?

— Tak, słucham.
— Chciałbym' zgłosić uszkodze­

nie pralki „Polar”.
— Mogę przyjąć, ale dopiero

na 21 lipca, za dziesięć dni,
— Szkoda, będę już na urlopie,

io może przyjmie pani na 2 sier­
pnia? Ja wrócę z urlopu i na

drugi dzień mechanik mi na­
prawi pralkę.

— Ja tego nie mogę przyjąć.
Musi pan zgłosić naprawę po po.
wrocie.

— Ale wtedy znowu będę mu-

siał czekać blisko dwa tygodnie
na naprawę Nie może pani po
prostu napisać w zeszycie za­
mówienia?

— Jak pan to sobie wyobraża,
gdzie ja to będę trzymać?

W tym momencie powiedzie­
liśmy do widzenia, widząc bez­
zasadność prowadzenia dalszego
dialogu z przedstawicielką sfery
usług napraw sprzętu domowego.
Nie wiemy, Czy śmiać się-, czy
płakać nad dylematem wpisania
do zęszytli nazwiska klienta,
adresu i daty naprawy. Chyba,
że tego typu wygórowane żąda­
nia obywateli przeszkadzają pla­
cówce. z ul. Estóry w prawidło­
wym . wykonywaniu usług dla

ludności, (k)

(Dokończenie ze str. 6)
żeńska I Rodzinna — Rynek <51.
». I p. (pon. 16.30—18 M, śr. piąt.
17—19), Teł. Zaufania .371-37 (16—
22). Milicyjny Teł. Zaufania 216-41

(cala dobę), trtf. ó Usługach, Flo­
riańska 20. tćl. 271-30 . 228-90 (7—
181, Nowa Huta, os Zgody 7. tal.
447-31 (8—18), Pomoc Drogowa
PZM, ul. Kawiory 3, tel. 755-75 i
743-92 (7—22).

Narzekać

Rynek GL 42 (tlen), Waryńskie­
go 24, Długa 88, Kazimierza Wiel­
kiego 117, Rynek Podgórski 9,
Pstrowskiego 94 (tlen), N. Huta,
Centrulh C bl. 6 (tlen), N. Huta,
Centrum A bh 3 (tlen).

Różne
ZOO (Lasek Wolski) od 9—19.

Ogród Botaniczny (Kopernik*)
od 9 do żfnrdku.

Wesół* ńiiasteeżks (Śłdftit)
21. '

14—

Wrzucić pieniądze, nie wrzucić, ale popatrzeć można...

Fot. Jadwiga Rubiś

Tańczą i śpiewają
35 Jat
.zlspół „Górki” z Górnego

Przedmieścia w Myślenicach tań­
czy i śpiewa już 35 lat. Założy­
cielką zespołu i jego opiekunką
jest Stanisława Piętkowa — nie­
strudzona, pełna pasji działaczka
i animatorka kultury. W latach

pięćdziesiątych zespól występo­
wał na Ziemiach Zachodnich.
Od kilku lat systematycznie bie-
rze udział w imprezach z okazji
święta „Gazety Południowej”,
oglądaliśmy go także w wielkim
Widowisku Podwawelskim w

czasie ostatnich „Dni Krakowa”.
Swoimi tańcami i przyśpiewkami
uświetnia każdego, roku central­
ne uroczystości dożynkowe, (jb)

umiemy
(Tegoroczne lato nie szczędzi

nam chłodów, co nie znaczy, aby
w przepełnionych tramwajach
nie bywało duszno. Szczególnie,
jeśli wozy załadowane są przez
młodzieżowe wycieczki i ścisk

panuje taki, że trudno się poru­
szać. Jechaliśmy takim właśnie

wozem z zamkniętymi szczelnie
oknami. Pasażerowie narzekali
na duchotę (zaiste fatalną!), ale

nikt nie zadał Sobie trudu o-

twarcia okna. A kiedy jakaś e-

nergiczna pasażerka zaczęła mo­
cować się z uchwytem okna, ani

jeden z mężczyzn Stojących to

pobliżu nie drgnął nawet, aby
jej pomóc. Zadziwiające, jak lu­
bimy aby wszystko podawać
nam na półmisku, podstawione
pod nos! (mar)

iiiimiłmmiiiimifiiiimiiniimiimHimmimiHimmiiiimiiiimimiimnimiiniimiiiiiiiiimnmnmiiiiiiiiiiiHiiiiiiimiiiiiiL,

rozmowy przy herbacie

na wie-

jednak
nie mo-

„dopracować Się” spraW-
prżewozu większych od-
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Radio
program i

Tu Jidyńka. 17 .30—11
18 Tu .Tedynk*.

16
dictkuTiir.
Komunikaty. 18.25 Nić tylko dli
kieroWców. 18.32 Koncert żyCżtń.
19 Dziennik wieczorny, 16.13 Kićr-
lńasż pól. pios, 19.40 Kazimierz
80 — Fest. Kapeli i Śpiewaków
Ludowych. 20.05 Wieczór w Stu­
diu Gama. 21.05 Kronika Olim­
pijska. 21 .25 ■Kom. Tot. Sport.
21.3(1 Tydzień muzyczny w kraju

— mag. 62.20 Tu Radio Kierow­
ców- . 22.23 Wrocław na niuz. 4ń-

tSfiie.

li.sd

23 Wita was Polska.

FftOGRAM II

Młode talenty na rad. ift-
16.40 Bitw* poa Gninwtl-

Dużo nie oznacza,
Krakowska Spółdzielnia Pralnicza zajęła II miejsce w u-

bieglórocżnym ogólnopolskim ■współzawodnictwie pomiędzy
usługowymi spółdzielniami pracy. Wyróżnienie to jest okazją
do rozmowy z prezesem Spółdzielni — mgr EDWARDEM

WIĘCKIEM.

że już wystarczy

— Co zdecydowało o zaję-
eiu tak wysokiej lokaty?

—■Konsekwentne wykony­
wanie planów poszerzenia
sieci placówek i ich unowo­
cześniania, poprawy jakóści
i skrócenia terminów usług.

— Jakie, konkretne korzy­
ści odnosi z tego społeczeń­
stwo?

— Uruchomiliśmy w 32

gminach na 38 w woj. miej­
skim krakowskim punkty
przyjęć prania bielizny i

czyszczenia garderoby. Wy­
chodząc naprzeciw społeczeń­
stwu wiejskiemu, nie traci­
my z pola widzenia rozbudo­
wującego się systematycznie
Krakowa. Po otwarciu pla-

cówek. na os. Gegielńiana i

Niepodległości przygotowu­
jemy Się do uruchomienia,
następnych na os. Lotnisko,
Piaski Wielkie, Bieżanów

Nowy, Nad Sudołem i przy
ul. Żakópitóśkiej. Codziennie

przyjmujemy prawie 20 ton

bielizny i odzieży, Stosując
zróżnicowane formy, rodzaje
i ceny usług włącznie ż. 20-

prbcentową bonifikatą poza

sezonową w trakcie 3 mie­
sięcy zimowych i 3 letnich.

Reklamacje stanowią zaled­
wie ułamek procenta zleceń,
których w ciągu roku przyj­
mujemy tylko od indywi­
dualnych klientów prawie 2

miiiony, nie. mówiąc już o

liiiniiiiiiiiniiiiiiiiiiHiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiim iiiiiniiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiimuiiiiiiiiŁiEiiimiiuiiiiiiiiiimiiiiii*

klientach zbiórdwyćh. takich

jak np. Kombinat HiL, cała

gastronomia, domy akade­
mickie, hotele miejskie.

—• Czy tzw. klient Zbioro­
wy jest mniej wymagający?

— Przede wszystkim mniej
roztargniony. Bo jeśli idzie
o pojedyncze osoby, to zda­
rza się im czasem zostawić
w kieszeniach odzieży do czy­
szczenia pieniądze, legityma­
cje czy leż złotą obrączkę,
czasem zapomnieć ó odebra­
niu garderoby nawćt w cią­
gu pół roku. My natomiast

musimy być przytómn-i, że­
by nie spotkać się potem z

pretensjami. Ale na klien­
tów, nawet tych przysparza­
jących drobnych kłopotów,
nie narzekamy, gdyż,
nich jesteśmy i z nich

my.
— A czy są jeszcze

poważniejsze problemy?

dla

żyje-

inne

— Owszem, opóźniania
przekazywaniu lokaii usłu­
gowych na salony czyszcze­
nia odzieży oraz samoobsłu­
gowe pralnie bielizny poście­
lowej. Mamy takie pralnie-
samy przy ulicy Poselskiej,
Mazowieckiej i Żeromskiego,
a trzeba by było i to szybko
otworzyć co najmniej dal­
szych 5: w Krowodrzy, Pod­
górzu, Nowej Hucie. Agrega­
ty do prania i prasowania
bielizny we własnym zakre­
sie pochodzą z krajowej
produkcji, a więc są łatwo

dostępne. Potrzebujemy pil­
nie lokali. Tak Więc, nie
wolno nam nawet na chwilę
spocząć na laurach.

— Gratulując dotychcza­
sowych rezultatów, dzięku­
jemy za rozmowę.

Z. MALINOWSKA

i
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16. ió

teniA.
d*m — frAg. pow. H. SitrtklftWi*
cża pt. „Krzyżacy”. 17 ófiśrśtkt
— jej twórcy i wykonawcy; 17.24
W blasku wieków — mag> 14 Ar­
matorskie ześpóly przed mikfóźó-
nem. 18.55 Plebiscyt Studia GArnA.

18.30 Echa dnia. 18.40 Krajobrazy.
19 Koncert wićcz. 19.40 tnfórfhA-

cje, Rady, Propozycje; 19.55 Ka­
talog wydawniczy. . 20 Redakcyj­
ne Forum. 20.20 Płyty stare i ńó-
we. 21 .40 Ćhansonś Clemfenta JAh-
neąuina śpiewa EnśćrribiĆ £óiy-
phóriiąue de France. 22 Radiowy
Tyg. Kulturalny.

PROGRAM III

17.05 MUZ. poćżta Ukt. 17.44

Bielszy odcień bluesa. 18.10 tWit;
dla wszystkich. 18.30 Czas relaksu.
14 Posłuchać warto... 14.15 Owił

gitary i skrzypce. 19.35 Opara
tyg; 19.50 Śmierć pó irlandzku —

ode. pow. P . Driścolla. 24 Antóló-

gia piófe. franc. 20.30 Rozmowy z

nieobecnymi — słuch. 21.il Śoul
na saksofonie. 21 .30 Siadami jazz,
legend. 22 .08 Gwiazda siedmiu
wiecz. 22 .15 Granico muzyki. Ź3
Album poezji pols. 23.05 W tona­
cji Trójki. 24 Między dniem A

snem.

PROGRAM IV

16.45 NaSZ punkt. widzśńiA (KR).
17 Prezentacje przed drukiem —

aud. (KR). 17 .20 Soliści krakow­
scy — utwory skrzypcowe (Kft).
i7.4o wtorkowy r41AkA śtAl'A6f.
(KR). 18.24 Pogoda (Kfl). 1M$
Klub pod znakićm zapytania. 14 .15
Lek. jęz. franc. 19.30 Symfonia
B. Martinu (Stereo). 20.10 Śzkit
do portretu Mario del Monaco

(Stereo). 20.50 Nowe nagrania
rad. (Stereo). 21 .30 Współczesna
muz. jugosłowiańska (Stferec).
22.15 Władysław Jagiełło — a’”l.
z cyklu: Królowie polscy. 2S. i
A. Borodin: Pieśni ciAMhegó !
ru. 23 KóniAt prówAfnu I hj-i..:’.



GORZOW WLKP. Podczas

piłkarskiego turnieju junio­
rów Polska pokonała Nor­
wegię 1:0 (0:0). ■—

PARYŻ. 17 etap kolarskie­
go wyścigu „Tour de Fran­
ce” wygrał Francuz Mariano
Martinez lecz liderem nadal

jest Holender Joop
melk, który wyprzedza
3,05 min. swego rodaka
nie Kuipera.

RZYM. Były kapitan
karskiej drużyny
Rzym — Michael Wilson zo­
stał dożywotnio zdyskwalifi­
kowany przez Włoski Zwią­
zek Piłki Nożnej za branie

łapówek
szowanie

ligowych
zawodnik

zdyskwalifikowany w głoś­
nej aferze łapowniczej).

Zoete-
o

Hen-

pił-
Lazio

w zamian za fał-
wyników spotkań
(jest to już trzeci
włoski dożywotnio

PARYŻ. W międzynarodo­
wym turnieju piłkarskim
zwyciężył zespół Saint Ger-
main przed St. Etienne, Lo-
kerenem i Bohemiansem

Praga.
JESBERENY. W turnieju

drużyn młodzieżowych siat­
karek zwyciężył zespół Pol­
ski przed CSRS, Bułgarią,
NRD, Węgrami „B”, Węgra­
mi „A”, Jugosławią, Holan­
dią i RFN.

HELSINKI. Fin Kallioma-
eki podczas mityngu lekko­
atletycznego ustanowił re­
kord Finlandii w skoku o

tyczce wynikiem 566 cm.

NEWPORT. Tenisowy tur­
niej wygrał V. Amritraj po­
konując w finale A. Pattiso-
na 6:1, 5:7, 6:3.

Otwarcie 83. sesji MKOI.

ww
WCZORAJ w Moskwie w

wiosce olimpijskiej zjawili się
pierwsi Polacy. Najwcześniej
bo już od niedzieli przebywali
w stolicy zbliżających się
Igrzysk — strzelcy — Roma­
nowski i Zapędzki. W godzi­
nach popołudniowych przyle­
ciała gri
pijczyl-ó ....

___ _____

ekipy — prezesem PKO1. —

Marianem Renke. Przybyli
przedstawiciele gimnastyki (10

griwa 19 polskich olim-
ków na czele z szefem

L. Kamiński w ekipie
na mistrzostwa Europy

cy DNIACH 8—17 sierpnia
w Poznaniu odbędą się XXIII
mistrzostwa Europy juniorów
i młodzików w tenisie stoło­
wym.

W imprezie, zapowiedziało
swój udział ponad 300 zawod­
niczek i zawodników z 29 kra­
jów. Polska wystawia 16-oso-

bowy zespół, w którym zna­
lazł się jeden reprezentant
naszego miasta — Leszek
KAMIŃSKI z BKS-u Wanda.

W KKCiM „SMOK"

osób) z najmłodszą w naszej
ekipie — 14-letnią Anitą Jo-
kielówną, kolejni strzelcy (4
osoby), a także jeźdźcy (5 o-

sób) z jedyną „amazonką” —

Anną Kuczyńską.
Wczoraj w Teatrze Wielkim

w Moskowie odbyła się uroczy­
stość otwarcia 83 sesji MKOI. W

ciągu czterech dni olimpijscy
działacze będą omawiać naj­
ważniejsze problemy międzyna­
rodowego ruchu olimpijskiego
W trakcie uroczystości otwarcia

głos zabrał m. in. przewodni­
czący MKOI. — lord Killanin,
który m. in. stwierdził, iż jego
8-letnia kadencja dobiegła koń­
ca i nie będzie kandydował po­
nownie na stanowisko przewod­
niczącego. Podkreślił również,
iż ważnymi problemami przed
którymi staje MKOI. jest pro­
blem „gigantyzmu” igrzysk o-

raz walka z dopingiem w spor­
cie. Wiele uwagi poświęcił w

swym wystąpieniu problemom
współpracy z międzynarodowy­
mi federacjami sportowymi o-

raz narodowymi komitetami o-

limpijskimi. Stwierdził także,
iż jednym z najważniejszych o-

siągnięć międzynarodowego ru­
chu sportowego było zwołanie

JUŻ G8 lat działa na rzecz popularyzacji sportu motoro­
wego w naszym mieście Krakowski Klub Cyklistów i Moto­
cyklistów „SMOK”. W tym okresie jego zawodnicy zapisali
na koncie wiele liczących się nie tylko na arenie ogólnopol­
skiej sukcesów (do najbardziej utytułowanych w uh. latach
członków „Smoka” należeli Zbigniew Pieczara i Tadeusz Mu-

siał), tu uczyli się podstaw jazdy na motocyklach sportowych
startujący obecnie w barwach innych klubów wielokrotni
mistrzowie Polski: Robert Błachut i Zdzisław Chlebda.

Czasy się jednak zmieniają i

„Smokowi” dotowanemu w ca­
łości przez Polski Związek Mo­
torowy i Wojewódzką Federację
Sportu coraz trudniej rywalizo­
wać na równych prawach z in­
nymi posiadającymi oparcie fi­
nansowe w bardziej możnych
mecenasach. Ceny sprzętu ciągle
idą w górę (np. sportowy mo­
tocykl produkowany w CSRS,
najczęściej używany przez na­
szych zawodników, kosztuje od
56 do 87 tys. zł), rosną wymaga­
nia zawodników. Dlatego
„Smok” postawił ostatnio na mo­
torowerzystów. Są już pierwsze
wymierne efekty pracy z naj­
młodszymi adeptami rajdów mo­
torowych, o czym świadczą nie

tylko wyniki sportowe (trzy ty­
tuły mistrzów Polski w ciągu za­
ledwie trzech latach — Jacek
Wąsek w 1977 oraz Tomasz Win­
nik i Wiesław Skrzyński w 1979),
ale także ciągły napływ nowych
członków do grupy prowadzonej
przez prawdziwego entuzjastę

motorowerów inż. Franciszka
Winnika.

Co oferuje im Klub, skąd na­
gle laki pęd do sportu wśród

tych kilkunastoletnich chłopców?
Trudno to zrozumieć, bo „Smok”
nie oferuje praktycznie żadnych
korzyści, a każdy chętny musi

posiadać własny sprzęt. Działacze
„Smoka” chcieliby zmienić nie­
co sytuację i zakupić kilka mo­
torowerów dla klubu, lecz na

razie pozostaje ta'kwestia w sfe­
rze ich marzeń. Ograniczają się
więc do prowadzenia szkolenia w

zakresie rozwiązywania proble­
mów technicznych (m. in. zwię­
kszanie mocy silników dla po­
trzeb rywalizacji sportowej),
konserwacji itp.

Ostatnio dzięki nawiązaniu
bliskiej współpracy z ZO PZMot.
i ZW LOK przygotowali dla swo­
ich najmłodszych człpnków miłą
niespodziankę. Zapewniają im
możliwość dość szybkiego uzy­
skania prawa jazdy.

Pomyślano także w „Smoku” o

zmodyfikowaniu regulaminu
eliminacji strefowych i okręgo­
wych Motocyklowego Pucharu
Polski, w którym tak licznie
uczestniczą krakowscy motoro­
werzyści. Chcąc Wyrównać szan­
se wprowadzono podział na kla­
sy, zwiększając tyiji samym mo­
żliwość choćby skromnego na­
gradzania większej ilości chłop­
ców, co ma też niemałe znacze­
nie propagujące i wychowawcze.
Rzeczywiście, młodzież pali się
do startów, przeżywa je, wciąga
do pracy przy organizacji zawo­
dów swoich rodziców.

Ale nie Wszyscy rozumieją po­
trzeby młodych ludzi. Na dobrą
sprawę nie ma w Krakowie

miejsca, gdzie spokojnie, bez za­
kłócania ciszy innym mogliby
pojeździć. Warto, wydaje się, po­
myśleć o wyznaczeniu miejsca
do treningu, nie tylko dla moto­
rowerzystów, -ale także dla ich

starszych kolegów — motocykli­
stów, w interesie rozwoju sportu
motorowego w naszym mieście.
Pierwszy krok w kierunku po­
prawy warunków działalności
KKCiM „Smok" zrobiono Po
wieloletnich staraniach Klub o-

trzymał wreszcie własny lokal
z prawdziwego zdarzenia o czym
informowaliśmy w ub. tygodniu.
Teraz kolej na obiekt sportowy!

JERZY SASORSKI

cy

po 40 latach Kongresu Olimpij­
skiego w Warnie oraz powoła­
nie trójstronnej komisji. Lord
Killanin w zakończeniu swego
wystąpienia podkreślił znacze­
nie Igrzysk XXII Olimpiady,
które przyznane zostały Mo­
skwie w dowód’ uznania jakie
wniósł Związek Radziecki

rozwój międzynarodowego
chu olimpijskiego.

W Moskwie jak na razie

goda nie jest łaskawa
pierwszych gości Wczoraj
moment , wskazywał
zaledwie ok. 10 st. C.

w

ru-

po­
dia

ter-

bowiem

pły-

spory

BLINIE

zegrane
stały
wackie mis­
trzostwa
Polski ju­
niorów, któ­
re przynio-

sukces mło­
dzieży WISŁY. Zdobyła o-

na, po kilku latach niepo­
wodzeń siedem medali, w

tym cztery złote i ustano­
wiła sześć rekordów okrę­
gu krakowskiego. Pływacy
Jordana tym razem

walczyli nieco mniej
dali, tylko sześć. A

zdobywcy medalowych lo­
kat, dziewczęta — Ewa Ra­
dzik z Wisły wygrała 100
i 200 m delfinem oraz zdo­
była brązowy medal na 400
m zmienym, Klaudia Ku-
ziemka była drugą na 200
i tirżiścia1 na 1’0'0 ’ rh motvl-

kowym, Iwona Raźny fo­
bie z Jordana) zdobyła
trzecie lokaty na 400 i 800
m dowolnym, chłopcy —

i Paweł Stachowicz z Wisły
: wywalczył dwa złote me-
1 dale, jeden brązowy i je-
I dno czwarte miejsce, złote
I medale uzyskał na 200 m

I grzbietowym — 2.17,8 min.,
I na 400 m dowolnym —

l 4.19.6 min., brązowy na 200
. m dowolnym — 2.04,8 min.,

i czwarte miejsce na 200 m

zmiennym — 2.22,6 min.
(wszystkie te wyniki są re­
kordami okręgu), Piotr
Kuśnierz z Wisły był dru­
gi na 100 m dowolnym,
Robert Kominek z Jordana
drugi na 100 m klasycznym
i trzeci na 200 m klasycz­
nym. a Piotr Bodzoń
wprawdzie nie zdobył me­
dali. ale ustanowił dwa re­
kordy okręgu na 190 i 209
m delfinem — 1.04,7 min. i
2.19,9 min.

wy-
me-

oto
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LIPCA

WTOREK

Henryka

Włodzimierza

Teatry
Kameralny 19.15 Próba lotu.

Kino
Kijów 15.45, 20 Obcy

żer „Nostromo” (ang.
39 stopni (ang. 1 . 12).
15.45 Kobra (jap. 1. 18),
Corleone (wl. 1. 18). 1

15.45, 18, 20.15 Drogi papa (wł. 1.

18). Wolność 15.30,. 18 , 20.15 Ucie­
czka na Atenę (ang. 1. 15). Wan­
da 16, 19 Płonący wieżowiec (USA
1. 15). Ml. Gwardia 15.30, 17.45, 20
Powrót różowej pantery (ang. 1 .

12). Wrzos (Zamojskiego 50) 16, 19
Lot nad kukułczym gniazdem
(USA 1. 18). Świt (os. Teatralne

10) 15.45, 18, 20.15 Corleone (wl. 1

18). Mała sala 15, 17.15, 19.30 Idż
do mamy, tata pracuje (fr. 1. 18).
Światowid (os. Na Skarpie 7)
15.30, 18 , 20.15 Chiński syndrom
(USA 1. 15). Mała sala 15, J7, 19
Brat kata (NRD 1. 12). Kultura

(Rynek Gl. 27) 14.15, 18 Orkiestra
Klubu Samotnych Serc sierżanta

Peppera (USA 1. 12), 16, 20.15 Po­
wrót człowieka zwanego Koniem

(USA 1. 15). Mikro (Dzierżyńskie­
go 5) 16, 18, 20 Szalone dni (jug
1. 18). Związkowiec (ul. Grzegó­
rzecka 71) 16 Ebirah potwór z

głębin (jap. 1. 12), 18, 20 Wiek nie­
winności (ang. 1. 15).
(Dzierżyńskiego
muszkieterowie
17.30, 19.30

18). Pasaż

Przygody
20 Zapach
cza (ul Praska) 17, 19 Jehny i To­
by wśród dzikich zwierząt (USA
b.o.) . Ugorek (os. Ugorek) 15 Bru­
net wieczorową porą (poi. 1. 12),
17 Godzilla contra Glgan
b.o .),

noc. 19 Studio Olimpijskie —f Mo­
skwa 80. 19.30 Dziennik TV. 20.10
Filmoteka arcydzieł: Psychoza
ameryk. film krym. reż. Alfred
Hitchcock. 22 .05 Konkrety — pr.
publicyst. 22.35 Camerata — Nan­
cy Wilson —

. mag. muz. 23.05

Dziennik.

UWAGA!

Za zmiany w ostatniej chwili

wprowadzone w programie teat­
rów, kin, radia i telewizji — re­
dakcja nie bierze odpowiedzial­
ności.

— 8 pasa-
1 15), 18

Uciecha

, 18, 20.15
Warszawa

Maskotka

55) 15.30 Trzej
(panam b.o .),

Bilet powrotny (poi. 1

(Pasaż Bielaka) 14, 15
Bolka 1 Lolka, 16, 18,
kobiety (wl. 1, 18), Tę-

(jap
19 Ponad strachem (fr. 1.

15). Sfinks (Majakowskiego 2) 16,
18, 20 Wysokie loty (poi 1. 15).

16.30
16.55
17.55

Telewizja
WTOREK I: 16.15 Dziennik.

Wakacje w kręgu rodziny.
Interstudio. 17.20 SONDA.
Królik Bugs przedstawia — amer.

film anim. 18.20 Studio Telewizji
Młodych. 18.50 Dobranoc 19 Stu­
dio Olimpijskie — Moskwa 80
19.30 Dziennik TV. 20.10 „Ach, to

moje żony” — komedia prod. fr.
21.45 ),Ex libris”. 22.10 Międzyna­
rodowy mityng lekkoatletyczny
im. J. Michałowicza. 22 .50 Dzien­
nik.

WTOREK II: Dwójka
zmiany: Premiery dnia

Trzy na cztery. 10.30

młodych: Narwaniec —

film obycz. 11.35 Dziennik.

Skojarzenia — teleturniej
Program dnia. 16.45 Jęz. ros. kurs

podst. 17.15 Paweł i Wirginia -

ode. szwajc. -franc. telew. film

przyg, 17.45 Klub Jazzowy Studia
Gama. 18.15 Skojarzenia — tele­
turniej. 18.35 Mówić nie mówić:
— Skąd się biorą dzieci 19.10
Kronika (Kr). 19.30 Dziennik TV.
20.10 Słowa .za) słowa. W studio

znawcy lit. franc. analizują twór­
czość Colette, 20 40 Wtorek Melo­
mana. 21.30 24 godziny. 21.40
Teatr Wspomnień: Alfred de
Musset „Nie igra się z miłością”.

ŚRODA I: 9 Teleferie najmłod­
szych W programie: — „Podró-

i”
anim. 15.50

Obiektyw.
Wakacje w

Losowanie

dla II
10 Sonda

Sprawy
czechosł.

12
16.40

żuj z nami”. — „Jana z dżungli1
ode. ameryk. f" ’ ’

Program dnia.
16.15 Dziennik.

kręgu rodziny.,
EKpress Lotka
17.05 Dom i my, 17.20 Skarbiec -

tyg. hist. 17.45 Televariete — pr.
estrad. TV. CSRS. 18.50 Dobra-

film
15.55

16.30

,. 16.55
i Małego Lotka.

Wystawy-muzea
Wawel — Komnaty (wt. 10—15,

śr. 10—15 i 16—13), Skarbiec i

Zbrojownia (wt. śr. 10—15.30), Za­
mek i Muzeum w Pieskowej Ska­
le (wt 12—18, śr. 10—16), Muzeum

Lenina, Topolowa 5: Lenin w

Polsce, Lenin a współczesność
(wt. 9—18,' śr. 9—17 wst. wol.), Kr.

Jadwigi
roninie:
śr. 8—16

Dunajcu
Muzeum
12: Militaria, Zegary (wt. śr. 10

—18), Krzysztofory, Rynek Gł. 35:
Z dziejów i kultury Krakowa

(wt. śr. 10—14), Franciszkańska 4:
Kraków w latach 1795—1914 (wt.
11—18, śr. 9—15), Mikołajska 2:
Odnowa Krakowa dawniej i dziś

(wt. śr. 11 —18), Wieża Ratuszowa

(wt. 9—15, śr. 11—18). Muzeum Na­
rodowe — Oddziały. Sukiennice:
H. Siemiradzki, jakiego nie zna­
my (wt. śr. 10—16), Dom Matejki,
Floriańska • 41: Twórczość J. Ma­
tejki sprzed stu lat (wt. śr. 10—

16), Szołayskich, pl.
9: Polskie malarstwo i
1764 r. (wt. 12—18 wst.

niecz.), Czartoryskich,
Arcydzieła ze zbiorów
kich (wt. 10—16. śr. niecz.), Nowy
Gmach, al. 3 Maja 1: M. Krato-
chwil — Malarstwo, rysunek, col­
lage (wt. 10—16, śr. 12—18 wst.

wol.), Przyrodnicze, Sławkowska
17: Współczesna fauna Polski (wt.
śr. 10—13), Archeologiczne, Posel­
ska 3: Pradzieje N. Huty, Mumie

egipskie w świetle promieni ,,X”,
Starożytn. i średn. Małopolski, L.
Dziedzic — Wyst. fotografii —

Piękno w kamień zaklęte (wt. 14
— 18, śr. niecz.), Pryzmat, Łob­
zowska 3: Wyst. absolwentów
ASP — Stan robót (wt śr. 10—

18), ZPAF, ul. św. Anny 3: Wyst.
fotografiki K. Gierałtowskiego —

Drukowane twarze (wt. śr. 10—

18), Pałac Sztuki, pl. Szczepański
4: „Kontakt — od Kontemplacji
do Agitacji” (wt. śr. 10—18). al.
Róż 3: Tkaniny 1 rys. E . Seidl-
Reiter (wt". śr 10—17), KMPiK,
Mały Rynek 4: Galeria: Grafika
i rysunek W. Kausch (wt. śr. 11

—19). Czytelnia: Wyst. Projektów
Scenografii do Dramatów Franc.

(wt. śr. 10—21), Rydlówka: Tet­
majera 28 (wt. śr. 11 —14), Między-
narod. Salon Fotografii, ul. Boh.

Stalingradu 13: Venuś 80 (wt. śr.

9—21), Muzeum Żup Krakowskich,
Wieliczka (wt. 8—19 wst. wol., śr.

8—19), Muzeum Lotnictwa i A-

stronautyki, Czyżyny (wt. śr. 10
—1 4), Fotosalon, KDK, Rynek Gł.
27: Wyst. fot. „Ocalić — to nasz

obowiązek” (wt. śr. 14—20), Gale­
ria 2, KDK, Rynek Gł. 27: Mai.
Z. Gorczyńskiej (wt. śr. 14—18),
Pawilon Wystawowy, pl. Szcze­
pański 3a: 8 Międzynarodowe
Biennale Grafiki (wt. śr. 11 —18),
EWA, Ośrodek Cricot 2, Kanoni­
cza 5: Idee Teatru Cricot 2 (wt.
śr. 11 —18), Galeria Krzysztofory,
ul. Szczepańska 2; Prace M. Pi-

nińskiej-Bereś (wt. śr 11—17),
Kramy Dominikańskie, Stolarska
8/10: Ceramika H Modrzewskicj-
Nowo-sielskiej. Malarstwo i cera­
mika L. Nowosielskiego (wt. śr. 11
— 19), Galeria „Desy”, św. Jana 3:
Mai. T.

11—19).

41 (wt. śr. 9—15), w Po-
Lenin na Podhalu (wt.
wst. wol.), w Białym
(wt. śr. 9—16 wst. wol.),
Historyczne, św. Jana

Szczepański
rzeźba do

wol., śr.

Pijarska 8:

Czartorys­

Brzozowskiego (wt. śr;

odrzekł

— To są tańce towarzyskie. To nie jest prawdzi­
we życie. W prawdziwym życiu kobiety nie lubią,
jak się je wodzi dookoła. W tańcu chcą tego, liczą
na to, jest im to potrzebne. Więc prowadźcie pano­
wie. Z życiem, nie jesteście nieboszczykami.

— Naprawdę dobrze pan prowadzi — powiedziała
panna Burton.

— A pani jest wspaniałą partnerką
dwornie pan Jacobson.

— Niestety, nie. O wiele lepiej tańczę w domu bo­
so. Peszy mnie, kiedy ludzie mi się przyglądają.

— Jak ten mężczyzna przy drzwiach?
— Ojej, przygląda mi się? Mój Boże...
— Przyglądanie się ludziom to jego profesja. W

każdym razie częściowo.
— Co to znaczy?
— To prywatny detektyw. Nazywa się Dodd. Spo­

tykałem go, jak się kręcił koło sądów. Miał w tym
okresie mnóstwo przydomków. Najmniej obraźliwym
był Palec, bo maczał palce w każdej sprawie.

— Chyba się pan myli — powiedziała panna Burton

wysokim, napiętym głosem.— Ten pan jest inżynierem.
Nie wolno mu mówić, nad czym pracuje.

Pan Jacobson zachichotał.
— Ciekaw jestem komu.
— Przyszedł tu, bo wygrał konkurs.
— Niech mu pani nie wierzy. To Dodd. I jest

taj, bo chce od kogoś wyciągnąć informacje.
— Od kogo?
— A z kim rozmawiał?
— Ze mną — odparła panna Eurton i zarówno

serce, jak nogi wypadły z taktu.
Dodd uchwycił jej przestraszone spojrzenie i

myśli! się, że Jacobson powiedział jej, kim jest,
myślał: Szkoda, że wcześniej nie rozpoznałem Jasob-
sonct. ale schudł o dwadzieścia kilo. Co tam, nic złe-
ao sie nie stało. Niech sie panna Burton podenerwu-

tu­

je]

do-
Po-

.1
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je. Może nawet więcej się od niej dowiem, jak bę­
dzie kłamać. ■

— Ale ja nie mam żadnych informacji — upiera­
ła się panna Burton. .

Pan Jacobson mrugnął porozumiewawczo.
— No, no, wcale nie wiadomo.
— Naprawdę nie mam. Może panu Doddowi chodzi

o kogo innego. Ten pan Lessups, który zapisał się
na kurs w zeszłym tygodniu, wygląda jak oszust.

— A my niby nie? Panno B., znowu jest pani na­
pięta. Proszę rozluźnić mięśnie.

— Jak mogę się rozluźnić, jeśli nie spuszcza ze

mnie oka policjant?
— Nie policjant. Detektyw prywatny.
— Na jedno wychodzi.
—■Nic podobnego. Pan Dodd nie ma żadnej władzy.

Może pani w ogóle z nim nie rozmawiać lub po­
wiedzieć mu, żeby się wypchał.

— Nie mogę,
— Dlaczego?
— No, bo... właściwie chciałabym się dowiedzieć,

co on tu robi?
— Jednym słowem, pani ciekawość jest większa niż

strach. Ach, wy kobiety! No, cóż, dużo szczęścia, mo­
ja droga. I jeśli nie może pani być grzeczna, niech

pani będzie ostrożna.
Dodd czekał na nią w drzwiach. Kiedy próbowała

go wyminąć, zatrzymał ją wyciągnięta ręką.

— Przypuszczam, że pan Jacobson przedstawił mnie

pani? Sam miałem zamiar to w końcu zrobić. Po­
szłaby pani ze mną na kawę?

— W żadnym wypadku.
— To przynajmniej uczciwa odpowiedź. Czy w każ­

dej sprawie jest pani uczciwa, panno Burton?
— Nie opowiadam ludziom, że jestem inżynierem.
— Powiedziałem tylko, że pracuję dorywczo przy

urządzeniach technicznych. I to prawdą.
— Mnie pan urządzać nie , będzie — oświadczyła

chłodno panna Burton. — Nie ma pan prawa o nic
mnie pytać.

— Jacobson to pani powiedział?
— Tak, a on jest prawnikiem i zna się na tym.
— Jasne — zgodził się Dodd. — Interesuje mnie

tylko, dlaczego pani tak obawia się pytań? Dowiedzia­
łem się o pani sporo, panno Burton i wydaje mi się,
że nie ma pani nic do ukrycia ani żadnych powodów
do wstydu.

— Dlaczego dowiadywał się pań o mnie? Co to

ma znaczyć?
— Chwileczkę. Pani zadaje mi pytania. Jakim

wem?
— Ja...
— Widzi pani, kij ma dwa końce. Pani nie

prawa, ja nie mam prawa. Jak nikt nie stawia
tań, to nikt nie dostaje odpowiedzi. Nie jest to naj­
lepszy sposób załatwiania interesów, prawda? U-

siądźmy i porozmawiajmy rozsądnie. Jak pani myśli?
— Może najpierw spytam pana Jacobsona.
— Nie jest pani oskarżona o żadną zbrodnię,

potrzebuje pani adwokata.

Panna Burton usiadła.
— O.K., czego pan chce?

(Ciąg dalszy nastąpi) ■

Dyżury
MO, tel. 9 -7, Straż

Łazarza

pra-

ma

py-

Nie

(32)

Pogot.
98, Pogot. Ratunk.

wypadki tel. 99, zachorowania

przewozy 238-33. porady stomato­
log. w przypadkach nagłych (20—
7). ambulatorium okulist. (całą
dobę). Rynek Podgórski 2: 625-50,
657-57, Nowa I-Iuta 422-22, Lotni­
sko Balice 190-29, Niepołomice:
193, Sieciechowice tel. Iwanowice
60. Dyżury szpitali:

Chir. Trynitarska 11, Chir.
dziec., Laryng. Prądnicka 35, U-

rolog. Dzierżyńskiego 44, Okulist.
Witkowice, Neurologia oraz inne

oddziały szpitali wg rejonizacji.
Dyżurne poradnie: internist.,

pediatr., gabinet zabiegowy (18—
21), zgłoszenia wizyt domowych
(18 -20), wizyty domowe (8—13),
dla Śródmieścia- al Pokoju 4, teł.

181-80, 183-96. dla N. Huty: os. Ja­
giellońskie bl. 1 . tel 856-26. dla

Krowodrzy: ul. Galla 24 tel. 72.1-35
dla Podgórza: ul Kutrzeby 4, teł.
613-55. 650-99 . Inf. Służby
wia: tel. 205-11 (całą dobę), Punkt

Informacji Aptecznej, tel.

(8—15), Informacja o aptekach:
Rynek Gł. 42 . Waryńskiego 24,
Pstrowskiego 94, Wrocławska 48/

52, N. Huta Centrum A bl. 4, My­
ślenice, Rynek 10, Proszowice ul.
1 Maja 51 (8—20), Inf. Toksyk. Ko­
pernika 26, tel. 199-99, Lek. Spółdz.
Pracy — wizyty domowe lekarzy
chorób dzieci oraz lekarzy kar­
diologów (16—23.30), tel. 295-78,
225-66, Krak. To w. Świadomego
Macierzyństwa, Młodz. Poradnia
Lek. ul. Boh. Stalingradu .13, tel.
178-08 (9—18), Poradnia Przedmal-

(Dokończgnis ną tir, 4)

Toż.
14:

i

Zdro-

107-65


